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Ceny ogłoszeń ■
Zą 1i wiersz milimetr. («»/« cm. «rer.) w iw y k ty c n  ogłotze- 
nlach gr, N , vr n a d e s la n e m  i w n ek ro lo g ach  g r, 10, 
w kronice, repertuar* d z ia ł g o sp o d a rczy , r a s k i  w te k śc ie  
g r .  W , pod n ag łó w k iem  na p ierw szej s tro m e  z ł .  1 * - .  l a  
Jedno słowo w drobnych o g ło sze n iach  gr. 10, kopno 
i sprzedał słowo g r. 12, m atry m o n ia ln e , k o re sp o n d en c je , 
prywatne słowo gr. 20, dl* poszukujących pracy g r. 5. 
Z  zastrzeżeniem mfejsc ts  prc. Z ag ran icz . o M p rc . drożę:

Rozdźwięki miedzy Berlinem a Wiedniem.
W małein państewku austrjackiem 

trudności polityczne su niemniejsze od 
gospodarczych i to .etrówno vv dzie­
dzinie wewnętrznej jak i zewnętrznej. 
Od roku 191-b a więc od pierwszej 
chwili powstania republiki austria­
ckiej bliscy i dalsi sas c-dzj patrzą u- 
ważnie, czy w  stolicy naddunaiskiej 
nie dzieje się coś takwgo, co by zagra­
żało ich interesom. Państw a Małej En 
tenty, a  w pierwszym rzędzie Cze­
chosłowacja, pragną, by demokraty­
czna republika austriacka zachowała 
swąt niepodległość. Włochy chętnie 
osadziłyby Ottona nu tron© austro- 
węgierskim, by wskrzesić w ten sposób 
dualistyczną m onarchę. chociaż na 
razie chwila ta nic wydaje się Musso- 
hniemu stosowną do tego posuuięc:a.

Najbaczniej jednak patrzy obecnie 
świat na hitlerowskie aspiracje, skie­
rowane w stronę AuStrji. W miarę 
umacniania sie hitleryzmu w Niem­
czech, ooraz natarczywiej jwczęło sic 
nasuwać pytanie, co się stame z Au 
slrią. Czy ostoi sic p"zed lalą szale­
jącego nacjonalizmu, czy utrzyma swą 
republikańską niepodległość? Odpo­
wiedź na to pytaire pozostaje wciąż 
trudną, przedewszystkem i z tego po­
wodu, że narazie m enu miernika, któ­
ryby mógł określić, lakierni silami 
rozporządza w Austrii hitleryzm. W 
przecw ieństw le do przed,hitlerowskie 
go rządu Papena w  Niemczech, który 
razporaz zarządzał wybory, stwier­
dzając© stały wzrost hitlerowskiej fa­
li. rząd li)olIfus8a broni się gwałtownie 
przed wyborami.

O ile chodzi o zrekonstruowany ga­
binet Dollfussa. to reprezentuje on 
partje chrześcijańsko-: połcczną, prze­
ciwstawiając się z cala energją hitlcry 
zmówi. Czyiij zaś on '.o w pierwszym 
rzędzie dlatego, parne waż wie, że 
zwycięstwo hitleryzmu w Anstni. t© 
zwycięstwo koncepcji anschlussu. to 
cios w suwerenność Austrii, to usu­
niecie polityków wiedeńskich i zastą- 
inetiie jcli politykami z  nad Szprewy. 
Piątego to rząd Dftlluissa przcpo.-ony 
u ewą.tpliwie sympatiami cluchowemi 
dla Hitlera, w imię własnych imerc- 
vjw. vv imię utrzymania się przy wln- 
d z y dla t. z w. „dobra ojczyzny" 
tw ałcza hitleryzm. Cz> walkę wygra, 
czy przy niezaprzeczalneiti poparciu 
polityczncm zagranicy równic uifciię- 
l,,c.i dla koncepcji anschlussu .iaft za 
czasów Schobera. utrzyma S'C przy 
"lac!vy, trudm. przewidzieć.

Nie spodziewa) sic Hitler, że na ta­
kie przeszkody natrafi w Austrii. Z wy 
ciężył 28 .ma,ja w Gdańsku, bo tam ani 
jządzący senat ani wysoki komisarz 
Ligi Narodów nie stawiali mu silnego 
oporu. W Austrji natomiast spotyka na 
upoi coraz izawziętszy. W szak nieda­
wno dem onstracyjnie '41.000 hciuiweh-
iy ze w szystk ich  k n ió w  zw iązkow ych
cd Tyrolu aż do Burgcnlatidu defilo­
wało przez ulice Wiednia. Defilowała 
także w pokaźnej liczbie kilkutysięczna 
heirnwcbra styryjska, dając tern do­
wód. że tylko c,ześć jej stanęła przy 
hitlerowcach a reszta trwa przy ofi­
cjalnym wodzu Starhembergu. Mini­
strowie zaś niemieccy, którzy na tenżo 
dzień przybyli do Wiednia, mosfll so­

bie pozwolić tylko na aluzje do ..Tur­
ków we Wiedniu", których zwycięży 
Hitler a naraziwszy się na różne nie­
przyjemności. wyjechali do Niemiec. 
Przed kilku dniami wydano w Austrii 
ostre zarządzenia przeciw prasie ua- 
rodowo-socialistycznej. Niemiecki ,.Vól 
kischer Beobaehter" oraz austriacka

..Nacht-Post“ zostały skonfiskowane. 
W odpowiedzi na te i inne zarządzenia 
rządu austriackiego, skierowane prze­
ciw narodowym socjalistom, rząd Ićzc 
szy uchwalił wprowadzić dla obywatc 
li niemieckich przymus wizowama 
paszportów na wyjazd do Austrii zn 
opłata tysiąca marek od osoby. Zda-

Z OSTATNIEJ CHWILI.

Polska, M. Enłenta a pakt czterech.
Stanowisko rządu polskiego nadal negatywne.

(Telefonem  od n aszego  koiespontlenta.)

Warszawa, 31 maja. (Sz) Ogłoszony j również zupełnie niedwuznacznie spre 
wczoraj komunikat rady ministrów | cyzowiinc w cxpose ministra Benesza 
spraw zagranicznych państw Mniej | w parlamencie’ praskim kilka tygodni 
Ententy o stanowisku bloku tych temu.
państw w  sprawie paktu czterech wy­
wołał zdumienie społeczeństwa pol­
skiego z tego powodu, że stosunek
Małej Untenty do paktu czterech był
dotychczas zdecydowanie negatywny.

Jeszcze kilka dni temu w Bukaresz­
cie odbyły się wielkie demonstracje
uliczne, skierowane przeciwko prątkom 
rewizjonistycznym i polityce rewizji 
granic. Pamiętne są również różnego 
rodzaju oświadczenia .kierowników o- 
pinji jugosłowiańskiej. Stanowisko
Czechosłowacji w tej sprawie było

Nie wchodząc narazić w motywy, 
które skionily państwa Matei Ifnteniy 
do krańcowe' zmiany swego dotych­
czasowego w tej sprawie stanowiska, 
stwierdzić należy jedynie, że państwa 
te ulec musiały pewnemu naciskowi 
z zewnątrz.

Co do stanowiska Polski, to jest ono 
— tak jak było i na początku rokowań 
w sprawie paktu czterech — negatyw 
ne, a wszystko wskazuje na to, żc i 
nadal będzie negatywne.

Konferencje u p. Ministra Becka.
(Telefonem  od naszeeo korespondenta.)

W a r s z a w a . .31 maja. (Sz.) Dnia 30 
b. m. Minister spraw zagranicznych p. 
.1. Beck odbył dłuższą konferencje z 
ambasadorem Francji Laróchem. Dziś 
odbyła się powtórna konferencja u. Mi

nislra Becka z p, ambasadorem Laro- 
clietn. W dniu uzisiejszym n. Minister 
Beck przyjął również Posła Rumunii 
w W arszawie p. Caderc.

Zjazd wojewodów zakończył obrady.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 31 maja. (Sz) W dniu | gaditieuioin samorządowym, Omówio- 
dizisiejszyni zakończony został w Ma; no wszechstronnie szystkie te sprawy 
szawie zjazd wojewodów, który trwał ] samorządowe, które stają sie aktualne 
3 dni. W zjeździe brali udział wszyscy j vv związku z bliskiem wejściem w ży- 
wojewodowic, minister Spraw Wewu.
Pieracki, wiceministrowie Dolanowsk:.
Korsak i Siedlecki, oraz dyrektorowie 
Departamentów Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych.

Zjazd poświęcony był głównie za-

cic nowej ustawy o częściowej zima- 
1 nie ustroju samorządu terytorialnego. 
; Ponadto poruszano na zjeździe spra 
j wy natury gospodarczej, mające bez- 
j pośredni związek z zakresem działa- 
i ma władz administracji ogólnej.

Zamachy bombowe w Hiszpanii.
(T elefonem  od nasze

Warszawa, 31 utaja. (O) Donoszą j 
z M adrytu: Działalność skrajnych ele- j 
mentów lewicowych ostatnio znacznie 
się wzmogła. W szeregu miast doko­
nano zamachów bombowych.

W  Sewilli runęło 6 domów wskutek 
wstrząsu. spowodowanego wybuchem

:o korespondenta).

W Madrycie, Saragossie i innych mia­
stach dokonano licznych aresztowań 
wśród radykalnych elementów lewi­
cowych. Policja wpadła na trop sze­
roko rozgałęzionej akcji terorystycz- 
nej. Aresztowania i rewizje są w toku.

niein prasy niemieckiej te represje tzą 
da Rzeszy spowodować muszą w 
praktyce nieuchronnie całkowite zam­
kniecie granic niemieckich dla komuni­
kacji z Austrją. W  wiedeńskich nato­
miast kołach rządowych zarządzenie 
to uważają za akcję polityczną, mająca 
na celu wymuszenie od Austrjj uległo­
ści wobec polityki niemieckiej. Z Bawa 
ijt zaś donoszą, że tamtejszy mini­
ster proklamował na żebraniu prasy 
zagranicznej bojkot turystyczny Au­
strji ze strony Niemiec jako odpowiedź 
ua liczne wydalenia obywateli nie­
mieckich.

Kanclerz Dolltuss czuje się obecnie 
silnym. ■ Socjaliści ińe oponują przeciw 
niemu zasadniczo. Sparaliżowani są zu 
pełnie tern, co się dzieję w Niemczech. 
Zorientowali się. że domaganie się wy 
kurów razem z hitlerowcami, to wo­
da na miyn tych ostatnich i mimo o- 
strychl słów |.vjd adresetn Dollfussa 
raczej popierają jego dyktaturę jako 
mniejsze zło, niż ewentualny tryumf 
hitleryzmu. Dlatego też itanclerz Au- 

| strii głosi dziś na wszystkie strony, że 
uważa niebezpieczeństwo, grożące Au 
strii ze stroiły hitlerowców, za prze­
zwyciężone. ..Bcdę bronił niezawisło­
ści Austrii przed wszystkiemi a taka 1 
mi — zapowiada on — z k torcik ni­
wie kby strony wyszły. Pragniemy 
żyć z Niemcami w pokoju i przyjaźni, 
nie będziemy jednak toierowah ża­
dnych pogróżek natury politycznej i 
gospodarczej; skierowanych przeciw 
naszej! niezawisłości. Wszyscy ludzie 
w Austrii są wolni i równi i jak uługo 
ja bęJe kanclerzem, tak długo nie bę­
dzie żadnych zmian pod tym wzglę­
dem. Nie chcę utrzymywać żadnej uyk 
iatury w Austrii ani ież uje mam za­
miaru zaprowadzać monarchii. Wierzę 
w zasady demokracji. Dzisiaj jednak 
nie idzie tylko o demokracje, lecz cho­
dzi o  utrzymanie niezawisłości Au- 
strji“t

Rząd Austrjj mobilizuje więc wszyst 
kie sity pod hasłem utrzymania nieza­
wisłości Austrji; mobilizuje je odwołu- 
jąc się do jedynego poza ideą wszecli- 
niemi.eoką skarbu moralnego, jakim 
rozporządza dziś Niemiec austriacki --  
fo tradycjj świetności i potęgi daw ne 
Austrii. Apele te okazują się. jak do ­
tąd. skuteczne. Ale co będzie, jeże- 
po kilku tygodniach czy miesiącacr 
okaże się, żc wszelkie wysilk; obecne­
go rządu nie doprowadziły do popra­
wy sytuacji? Czy szeregi heiinwelwy 
nie przyjmą wtedy swastyki i czy \vu 
liadło pchnięte dziś tak silnie w stronę 
niczawisłościf Autsłrji nie przebiegnie 
tein szybciej na stronę przeciwną, 
stronę anschlussu? Bo jednak w T y­
rolu, Styrii. Karyntji nas trójc hitlerow­
skie -są bardzo silne, Tylko bardzo 
zdecydowane ii konsekwentne posunie 
cia rządu austriackiego mogą usunąć 
brunatne niebezpieczeństwo. Świat zaś 
in-usł wlcdzi-eć o iednem; 7. chwilą, kie 
dy miejsce Dollfus-są zajmie namiestnik 
Hitlera, uporządkowanie całej Europy 
nadduua.is.kiei nie ly.Jzie już -zależało 
ant od Pragi, ani od Budapesztu, ani 
od nikogo innego, lecz tylko wyłącznie 
od Berlina.

——o-----



Kr. z dnia 2 czerwca 1933.

Skreślenie procentów —  redukcja rat?
R o o s e v e lt u jm u je  w  s w e  ręce s p ra w ę  d łu g ó w .

Paryż, 31 maja. (PAT) Opierając 
się na informacjach, jakie 30 m-aja ra­
no nadeszły z  Ameryki, Ha«ras do- 
ihjm 7, Waszyngtonu, że prezydent’ 
Rooscveit postanowił samodzielnie, na 
podstawie uprawnień konstytucyjnych

przeprowadzić rokowania z państw a­
mi europejskimi w  sprawie długów wo 
jennych.

Porozumienie (o polegać ma na skre 
śleniti wszystkich procentów, a kapitał 
wpłacony ma być w długotermino­

wych ratach. Francja będzie zmuszona 
zapłacić poprzednia rate długu z dnia 
15 grudnia 1932 r. w ca i ej wysokość' 
w raz z procentami. Raty angielska i 
francuska z 15 czerwca b. r. byłyby po 
ważnie zredukowane.

14  pociągów do Gdyni.
Waszawa, dl maja (•'•z.) Na Zielone 

Święta Ministerstwa Komunikacji uru­
chamia 14 pociągów turystycznych do 
Gdyni z różnych miast Polski.

Wiceprezydent Łodzi
skazany n a l miesiąc aresztu.

Łódź, 31 maja. (PAT) Nic urzędujący 
wiceprezydent ni. Łodzi Edmund Wie* 
liuski został dziś skazany przez sąd 
grodzki na 1 miesiąc aresztu, w wyni­
ku skargi 2 ławników, którym  Wicliń- 
ski zarzucił dopuszczanie się nadużyć.

WYSTAWA A. SZYKA W LONDYNIE 
Londyn, 31 maja <PAT) Odbyło sic 

tu ui o czyste otwarcie wystaw y prac 
a rty sty  malarza Artura Szyka. W y sta 
wę otworzył ambasador Skirmunt, któ 
ry nawiązując do wystawionego „Statu 
tu Kaliskiego11 oświadczył, że Żydzi w 
Polsce cieszą sie  obecnie równą fcole- 
iini:eją, jak w czasach, które obraz 
przedstawia.

Z  to ru  M . T .  Z .
Wyniki wyścigów konnych w  dniu 

30 maja bvly -następujące:
Gonitwa I. Nagroda 700 zł. Dla 3 let­

nich ogierów i klaczy. Dystans 1200 m. 
Startowało 3. W ygrała: 1) „Arida" St. 
Bończa w 2) ,,0ui pro Quo‘
St. „Hrehurów", 3) „Aza-ra". Grona 
ofic. 14 p. uł. Tot. zw. 20.

Gonitwa II. z płotami. Nagr. 1.100 
zł. Dla 4 letnich i starszych koni, Dyst. 
2800 m. Start. 4. W ygrał: 1) ,,0.rtel“ 
Grona ofic. 14 p. ud. w 3‘21“. 2) „Ergot“ 
W. Jaśkiewicza. 3) „Alfa II.“ St. .g o ń ­
cza". Tot. zw. 63. fr. 18. 15.

Gonitwa III. Nagr. 1200 zł. Dla 4 let­
nich i  starszych ogierów i klaczy arab 
skioh. Dyst. 2.200 m. Start. 4. W ygrała:
1) ..Krucica" St. „Arabian" w  2‘40“. 2) 
,.Bib-Doda“ P. i St. Żarozewskioh. 3) 
„Karagos" Cz. Bronikowskiego. Tot. 
zw. 17. fr. 14 — 25.

Gonitwa IV. z przeszkodami. Nagr. 
900 zł. Dla 4 letnich i starszych koni. 
Dyst. 4000 m. Start. 4. W ygrała: 1) 
„Ixora“ p. H, Dobrzańskiego w  5,23",
2) „Byle-Jaki" p. T. Reczucha. 3) „Bar 
karola" Grona ofic. 13 D. A. K. Tot. zw. 
17. fr. 14 — 23.

Gonitwa V. Nagr. 1300 zł. Dla 4 let­
nich i starszych ogieiów i klaczy. Dy­
stans 2000 m. Start. 5. W ygrał: 1) „Par 
lier“ T. Kostkiewicza w 2,13". 2) „Han 
ka“ W. Andersa, 3) ..Irydion' Cz. Bro­
nikowskiego. Tot. zw. 24. fr. 13 — 19.

Gonitwa VI. z przeszkodami. Nagr. 
700 zl. Dla 4 letnich i starszych koni. 
Dyst. 3200 m. Start. 4. W ygrał: 1) „Elf" 
W. Sucheckiego w 4.13". 2) Tspahan" 
Cz. Bronikowskiego. 3) ..Fircyk" Gro­
na ofic. 6 p. Strz. konnych. Og. „Dysk" 
K. Niemojewskiego pozbył sie jeźdźca. 
Tot. zw. 178. fr. 35 — 14.

Gonitwa VII. z plotami. Nagr. 700 zł. 
Dla 4 letnich i starszych koni. Dyst. 
2500 m. Start. 7. W ygrała: 1) „Melo­
die" St. „Rupniewo" w 2‘5(V‘. 2) „Dzier 
latka" St. „Bo ńcza", 3) „Csok" J. i R. 
Gutowskich. Tot. zw. 28. fr. 14. 21, 19.

Gonitwa VIII. Nagr. 700 zł. Dla 4 let 
nic i starsizych ogierów i klaczy. Dyst. 
1600 m. S tart. 5. W ygrał: t) „Bajan" 
St. „Bończa" w 1,47“. 2) „Śmiga" Gro­
na ofic. 14 p. uł„ 3) „Lady Hamilton" C. 
Hinc.za. ToŁ zw. 28. fr. 11 — 11.

Pariasów wpuszczają do świątyń.
Poona, 31 maja. (PAT) Gandh' po- głodówki Mahatiny, postanowiono w 

woli wraca do sil. i Kundzang dopuścić Pariasów do Gyn-
Jeden z telegramów, jaki otrzymał nej świątyni Sziwy.

Gandh i donosi, że celem upamiętnienia I

W Hiszpanii nie lubią swastyki.
San Sebastian, 31 maja. (PAT) Ro­

botnicy portowi odmówili w yładow a­
nia okretu niemieckiego, na którym po 
w iewała flaga hitlerowska. Podobny

wypadek zdarzył sie w  ..porcie Santan- 
der i dopiero gdy kapitan okrętu pole­
cił zdjęcie flagi, robotnicy przystąpili 
do Pracy.

. w  i - - ;  ■ f r  4 >f r«j
ZDERZENIE WAGONÓW' NA DWOR­

CU GŁÓWNYM.
Lwów. 31 maia.

W czoraj w południe do stojącego na 
IV peronie Dworca Głównego pociągu 
pospiesznego Nr. 302 dołączano wago­
ny. Zderzyły sie one z pociągiem tak 
gwałtownie, że cały  pociąg uległ silne­
mu wstrzaśuieniu a wielu pasażerów 
odniosło kontuzje. Jedna z -pas.aliżerek 
Janina Landcsównn doznała silnego 
wstrząsu mózgu. Ofiarom wypadku u- 
dzielił pierwszej pomocy dyżury leka-z 
kolejowi dr. Poliszewski,

ZAMACH SAMOBÓJCZY.
Wczoraj wieczorom w  kamienicy 

przy ul. Listopada 11. 54-letnia Maria 
Nieźwińska odebrała sobie życic przez 
otrucie sie gazem śweitlnym.

TRAGICZNA ŚMIERĆ URZĘDNIKA.
Wczorajszei nocy wezwano Pogoto­

wie ratunkowe na ul. P iastów  11. Za­
mieszkały tam em. urzędnik woje wód.: 
ki 49-letoi Józef Czepotowski popeł­
nił samobójstwo przez oblanie się na­
ftą i podpalenie. Zanim Pogotowie ra­
tunkowe przybyto na miejsce, zakoń­
czył en życie.

„Pakt czterech nie za szk o d zi interesom
państw  Małej En te n ty 11.

TAK TWIERDZI KOMUNIKAT STAŁEJ RADY MAŁEJ ENTENTY.
Praga. 31 maja (PAT) Wc wtorek 

rozpoczęła się pierwsza konferencja 
stałej Rady Małej Ententy. Na po­
rządku dziennym znajdują sie zagad­
nienia polityki międzynarodowej.

Po zakończeniu obrad Rada w w y­
danym komunikacie stw ierdza w spra 
wie paktu czterech, że brzmienie pak­
tu, zakomunikowane Radzie iprzysto

j sowane .jest ‘do memorandunl rządu 
• francuskiego z 10 kwietnia b. r. wy- 
: chodzącego z zasady, że pakt czte- 
i rech może dotyczyć tylko zagadnień, 

związanych wyłącznie z interesami 
sygnatariuszy tego porozumienia. W 
ten sposób zastrzeżenia Małej Enten­
ty odpadły.

Rada dalej stwierdza, że ministrowie

Parafowanie paktu czterech
nastąpić ma dziś lub ju tro .

ZASTRZEŻENIA RZADŁ FRANCUSKIEGO.
(telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 31 maja. (PAT) Z Paryża 
donoszą: W  paryskich kołach poMtycz 
nyob twierdzą, że parafowanie paktu 
4 mocarstw nastąpi w e czw artek I-go 
czerwca w  Rzymie,

Londyn, 31 maja (PAT) Reuter do­
nosi na podstawie iiiformacyj z kół do­
brze poinformowanych, że w kołach 
londyńskich panuje przekonanie, iż pakt 
4-ech będzie parafowany w  Rzymie 
dziś wieczorem lub jutro rano.

Londyn, 31 maja. (PAT) Rrząd fran­
cuski za pośrednictwem swego amba­
sadora w Londynie zawiadomił mini­
stra spraw  zagranicznych Simona, że

aczkolwiek gotów jest parafować w 
Rzymie pakt 4-ech, to jednak zastrze­
ga sobie, że podpis pod paktem położy 
dopiero wówczas, gdy otrzyma ze 
strony Włoch zapewnienie, że rząd 
włoski, podpisując pakt 4-ech równo­
cześnie zobowiąże sie powstrzymać od 
ujawniania wrogiej aaktyki w  stosunku 
do Francji i państw Małej Ententy.

Paryż, 31 maja. PAT) „L‘Ordre“ 
pisze, że w  kuluarach Izby deputowa­
nych Panuje przekonanie, iż większość 
posłów wypowie sie przeciwko pakto­
wi czterech.

— o-----

państw zagranicznych Małej Ententy 
Przyjmują do wiadomości zapewnie­
nie dane im przez przedstawicieli mo­
carstw zachodnich, sygnatariuszy przy 
puszczalnego paktu czterech, o ile cho­
dzi o granice akcji, jaką zamierzaj:*, 
przedsięwziąć w dalszym ciągu za­
pewnienia o nienaruszalności kompeten 
cń L>gi Narodów.

Rada dalej stwierdza, że rząd francu 
ski na podstawie pewnych wzajemnych 
zobowiązań dał państwom M. Enteniy 
formalne zapewnienie w sprawie rew: 
zji układów. W związku z tem pakt 
czterech nie może sie stać umową, kio 
rej celem byłoby dążenie do osiągnie- 
cia rewizji granic innych państw.

W tych warunkach M. Ententa w y­
rażą przekonanie, żc pakt czterech n*e 
może. zaszkodzić jej interesom i ufa. że 
pakt czterech bedzie miał na celu w za­
jemne zbliżenie i przywrócenie pokoju 
w Europie. Wobec tego zagadnie-1', 
rewizji granic nie istnieje dla pańsiu 
M, Ententy.

W  dalszym ciągu Rada omawia s"ra 
we konferencji rozbrojeniowej i oświeci 
cza, że przyłącza sic do angielskiego 
planu rozbrojenia i przyjmuje go jako 
podstawę rokowań, wkońcu wyraża 
przekonanie, że prace konferencji u -
winne być zakończone z końcem bie­
żącego roku.

Święto P. W. i W. F . szkół średnich.
Niezliczone masy ludności, zgr:m a- 

! dzone na boisku Sokwła-Macierzy w 
niedzielę 28 maja. miały możność 
sprawdzenia naocznie tężyzny fizyce
nej naszej młodzieży.

Organizacja święta spoczywała w
sprężystych rękach p. W izytatora dr. 
Pischa i wypadłą imponująco.

Punktualni© o- gocłz. 15.30 wymuszę 
rowały na boisko, przy dźwiękach or­
kiestry 40 pp. żeńskie szkoły średnie, 
które wśród niemilknących oklasków 
iłumu urządziły pokaz swojej spraw­
ności. Za piękną całość, złożoną z 4 
obrazów należy się wdzięczność p. 
Instruktorce W. F. Kurator. Lw. p. 
Burdowej L wszystkim wychowawczy 
ulom fizycznym.

Następnie ukazały sie kolumny 
drużyn męskich szkól średnich, pro­

wadzonych przez swych kierowni­
ków. Sprawność ich pod każdym 
względem dawała wrażenie wytężają­
cej pracy dla przyszłości narodu.

Cztery obrazy ćwiczeń, w których 
mieściły sie powitanie i pożegnanie pu 
bliczności oraz pokaz lekkiej atletyki 
i gier sportowych, dały całość zam­
kniętą pod każdym względem, i dosko 
nały materiał do zobrazowania cało­
kształtu WF. w szkołach. Kierownic­
two grupy męskiej szkół średnich spo­
czywało w rękach energicznego p. In­
struktora WF. Kura:. |( . 6 .  p. B.r Dą­
browskiego.

Bezpośrednio po grach -sportowych 
w obecności p. gen er. Popowicza, p. 
kuratora Gadomskiego, p. prezydenta 
Dirojanowskiiego i p. pułk. Gigi a »dby- 

I ło się wręczenie oggród ; sztruks n

hufcowi X gimnazjum państw, za nar 
lepsze wyniki w strzelaniu. Huiicc po 
oirzyimmiu sztandaru przedefilował 
przy dźwiękach marsza i przy okla­
skach publicznuści.

Następny punkt — to pokaz szkół 
powszechnych, żeńskich i męskAii. 
Tu może najwięcej było radości. AA 
rozczulający był widok, gdyśmy pa­
trzyli na dziewczynki, a potem '.a 
chłopaczków, które z pełną godi; .1 
postawą zareprezemowali się pitoli: / 
ilości w śród której większość sta:. - 
wili rodzice. Wśród gęstych Szeregów 
ćwiczących widać było nauczy. A- 
stwo, spełniające z ochotą swój szczy­
tny zawód. Szkoły powszechne, dzię­
ki staraniom pp. instruktorki WF. szkół 
pow. i p. instruk. Połomskiego, dały 
ze siebie wszystko co dać mogły.

Na zakończenie odbyły się tańce mi 
rodowe wykonane przez uczepu c 
szkół średnich w  strojach narodowych 
i następnie efektowny rand kojarzy,



.'■'r. 7. ''.ii i 2 ć/crv. -Ja l’‘3. 9

Proces 14  kom unistów .
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 31 niaja. (G.) Na ta wic 
oskarżonych w  Sąazie okręgowym ca- 
siadło dziś 14 komunistów, m. in. Ma­
ria Dziekanowska. F. Estcrson, F. Ku- 
sjakowa, L. SilberjU.i a, R. Basiński. 
St. Piechocki, Fr. Czyżecki, K Pękal­
ski. W szyscy odpowiadają r.a prryjia- 
leżuość do partii k ram i,ii 'y oznw- i 
działalne ść w y w ro to w a .

Żona oskarżonego Czyżeekiego jest 
v\'oźna, w poselstwie sowieckieni. 
Wszyscy niemal oskarżeni sa już noto 
“ Uli, za działalność komunistyczną, a 
Rilku z nich ma za sobą wyroki skazu 
Lee. Na rozprawę powołano 4i) świad­
ków.

Wojna gospodarcza między Austrją
a Rzesza Niemiecką.

Wiedeń, 31 maja. (PAT) ..Rcichs- 
post“ donosi 7. dobr/.c noiniormowa- 
nych kół, że rada ministrów uchwali 
w odpowiedzi na zarządzenie niemicc 
kie szereg zarządzeń odwetowych.

Przedewszystkiem mają hyc wpro­
wadzone wizy paszportowe dla udają­
cych sic do' Niemiec osób za małą o- 
płatą pieniężną. Wizy te mają służyć 
do kontroli ruchu turystycznego y. 
Niemcami. Rząd austriacki zwróci hu- 
tclom w Austrii 10 milionów szylin­
gów jako odszkodowanie za straty, po 
niesione przez hotele wskutek zmniej­
szenia ruchu turystycznego z Niemiec. 
Z isiumy tej 5 mijonów będzie w ypła­

conych natychmiast, 2 i pól miliona 
w jesieni, zaś reszta przyznana będzie 
w formie ulg podatkowych. Trzecie 
zarządzenie wprowadzone będzie w 
rozrachunkach przywozu j wywozu 
z Austrii i Niemiec. W ciągu ostatnich 
pięciu lat Niemcy zarobiły na Austrii 
1.200 milj. szyi. z tytułu wywozu towa 
rów, zapłaciły zaś z racji ruchu tury­
stycznego tylko .300 milj. szyi. Rząd 
dążyć będzie do równowagi bilansu 
handlowego między obu państwami.

„Wiener Zig.“ donosi, że rząd au­
striacki nie uczyni narodowymi 'socja­
listom żadnych ustępstw politycznych.

Przed konferencją londyńską.
Narady bloku rolniczego. Kto przewodniczyć będzie delegacji polskiej?

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 31 maja. (Sz.) Dowiadu
iemy się. że w nadchodzący piątek wy 
ieżdża do Bukaresztu delegacja polska 
Pa konferencję bloku państw rolniczy cii

Na czele delegacji stoi Minister Skar 
Iw prof. Zawadzki. W  skład delegacji 
wschodzą: poseł Rz. P. w Bukaresz­
cie Arciszewski, dyrektor dcpaitamen- 
tu ekonomicznego Ministerstwa Rolnic 
twa A. Rosę, dyrektor dep. handlowe­
go Ministerstwa Przemysłu i Handlu 
M. Sokołowski, radca ekonomiczny M.

Z. A. Roman, dyrektor departamentu 
obrotu pieniężnego Ministerstwa Skar­
bu W. Baczyński, dyrektor Banku Pol­
skiego L. Barański, radca Prażmowski 
Ł 'M. S. Z, jako sekretarz i konsul pol­
ski w Bukareszcie Z. Yetulaui jako 
zastępca sekretarza.

Kojiferencja bloku państw rolniczych 
Furopy środkowej ; wschodniej, która 
obradować będzie w dniach ou 4 do 6 
czerwca, poświęcona bęzie wypraco­
waniu spótnego stanowiska tych 
państw na światowej konferencji go­
spodarczej w Londynie.

Warszawa, 31 maja. (Sz.) Dowiadu
jemy się, że delegacja polska na świa­
tową konferencję gospodarczą w Lon­
dynie wyjedzie prawdopodobnie dnia 
9 czerwca br. Delegacji polskiej prze­
wodniczyć będzie podsekretarz stanu 
w Ministerstwie Skarbu p. Adam Koc.

Instrukcje dla delegatów Stanów Zj.
Waszyngton, 31 maja. (PAT) Komi­

sja spraw  zagranicznych Izby repre­
zentantów wypowiedziała się za udzie 
leniem delegatom anierykaiisłcim na 
konferencję gospodarczą w  Londynie 
instrukcji poparcia tezy bime-talizmu 
przy jednoczesnem zatwierdzeniu sto­

sunku między zlotem a pieniądzem 
srebrnym.

Waszyngton, 31 maja. (PAT) Ban­
kier Ralph M ormon mianowany zo­
stał delegatem Stanów Zjednoczonych 
na konferencję gospodarczy w Londy­
nie.

Marszałek Raczkiewicz 
jedzie do Am eryki.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa. 31 maja. (Sz.) Marsza­

lek Senatu Wł. Raczkiewicz udaie sie 
0 czerwca w  charakterze prezesa Ra­
dy Oranizacyjiie.i Polaków zagranica 
do Ameryki Południowej. iP. marszałek 
Raczkiewicz odwiedzi kolotijc polskie 
znajdujące sie w Argentynie.

W dniu 17 czerwca wyjeżdża do 
Ameryki Północnej dyrektor Rady Or­
ganizacyjnej Polaków zagranicą d. Le­
nartowicz. który weźmie udział w ob­
chodzie Tygodnia Polskiego, jaki bę­
dzie zorganizowany podczas w ystaw y 
w Chicago.

Co sądzą w  Londynie 
0 enuncjacji d r. Rauschninga.

Londyn, 31 maja (PAT) Pras,a lon­
dyńska przytacza wywiad udzielony 
w Berlinie przez dr. Rauschninga. u*
1'atrzonego przez rząd niemiecki na 
Prezydenta senatu w W. M. Gdańsku.

"Times", omawiając sytuację w 
Gdasku. podkreśla anomalie ze stano­
wiska prawno-państwowego w W. M. 
Gdańsku ( w yraża wątpliwość, czy 
",ł°szona przez Rauschnihga niezależ­
ność W. Miasta od taktyki hitlerow­
ców nie będzie raczej teoretyczną, 
zwłaszcza, żc spraw y zagraniczne W.
; ^G dańsku  prowadzone są przez Pol-

"Daily Te1egraph“ sądzi, że na sku- 
eK żlecaiia Hitlera dr. Rausclining 

'-'jmie wobec Polski stanowisko pojed 
uawcze, podobnie jak ito uczni! sam
1 r  Wobec posła polskiego w Ber- 

w dniu 4 maia br.

Samolotem i łodzią podwodna
do bieguna północnego.

Hamburg, 31 maja. (PAT) Na lot­
nisku tufeiszeiu wylądował znany ba- 

| dacz podbiegunowy sir Herbert Wil- 
kins, który swego czasu przeleciał nad 
biegunem z Alaski do Szpicbergu i 
usiłował dostać się na biegun łodzią 
podwodną.

Kpt, WHkius udaje się do Norwegii
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dla przygotowania nowęi ekspedycji 
do bieguna północnego z kontynentu 
na kontynent specjalnym samolotem, 
którego konstrukcja pozwoli na nie­
przerwany lot 6.000 mil ang. Pozatem 
Wtlkins w  lipcu b. r. ponowić ma pró­
bę jazdy pod lodem łodzią podwodną
„Nsmtilus".

Zw . prasy niemieckiej wykluczony
z  M iędzynar. Federacji D zie n n ika rzy.

(Telefonem od nasweo korespondenta.)
Warszawa, .31 maja. (Sz) Donoszą z 

Budapesztu: Obradujący w Budapesz­
cie od 3 dni kongres międzynarodowej 
organizacji dziennikarzy, w którym 
udział biory przedstawiciele związków 
dziennikarskeh 23 państw, pozostaje 
od pierwszej chwili pod znakiem smu­
tnej sytuacji dziennikarstwa zawodo­
wego w Niemczech, która jaskrawo 
wyraziła się przedewszystkiem w nie­
obecności delegacji niemieckiej w  Bu­
dapeszcie.

Ze sprawozdania <s'ek-rfttarjatu gene­
ralnego Międzynarodowej Federacji 
Dziennikarskiej, złożonego na posie­
dzeniu inauguracyinem kongresu, w y­
nika, że Związek Brasy Niemieckiej 
zapowiedział przybycie delegacji na 
kongres do Budapesztu, ale zażądał 
jednocześnie, aby Międzynarodowa 
Federacja Dziennikarzy przeciwdziała 
!a propagandzie antyniemitekiej w  pra 
sie światowej. Oczywiście Międzynar. 
Org. Dzień, odmówiła wzięcia na sie­
bie tego rodzaju roli. W ówczas Zwią- ; 
zek P rasy Niemieckiej odmówił wysła 
nia delegacji do Budapesztu.

Odmowę te tłumaczyć należy prze-

dewszystkiem obawą przed spodzie­
waną nieprzyjemną dyskusją na temat 
usunięcia z zawodowej organizacji 
dziennikarskiej w Niemczech Żydów i 
marxistów.

W  dyskusji nad sprawozdaniem se­
kretariatu Międzynar. Org. Dzienik. 
zgłoszono kilka projektów rezolucji, 
wypowiadających się na temat wolno­
ści prasy  i wolności wykonywania za­
wodu dziennikarskiego w  Niemczech. 
Nad wnioskami teini obradowała 
przez 3 dni specjalna komisja. W  re ­
zultacie ustalono tekst rezolucji, 
stwierdzającej, że Związek P rasy  (Nie­
mieckiej stał się organizacją partyjno- 
polityczną i przestał być organizacja 
zawodową, wobec czego współpraca 
Międzynarodowej Federacji Dzienni­
karskiej ze Związkiem Prasy Niemiec­
kiej stała «ię niemożliwa. Rezolucja za 
wiera dalej w yrazy uznania dla dzia­
łalności dawnych w ładz Zw. Pr. Niem. 
i obietnicę pomocy dla członków daw- 

; nego Zw, P r. Niem., którzy po w y­
padkach w Niemczech nie mogą wy­
konywać swego zawodu.

Naiostrzei ustosunkowały sic d.o c-

becnego Związku P rasy Niemieckiej 
delegacie Francji, Belgji, Anglji, Buł­
garii i Holandji.
Dziś po południu na picmmi kongresu 

przyjęto tekst rezolucji jednogłośnie, 
przy wstrzymaniu się od głosowania 
delegata prasy niemieckiej w Szwaj­
carii.

Napad hitlerowców
na nauczyciela polskiego.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 31 maja. (G) Z Katowic 

donoszą: Banda nitlerowców dokona­
ła bestialskiego napadu na nauczycie­
la polskiego Jana Witta w Zakrzewie 
pod Opolem. Dom Wita obrzucono ka­
mieniami. Jeden kamień wpadł do po­
koju, tłukąc szyby i padając na łóżko 
śpiącego dziecka, które obsypane zo­
stało odłamkami szkła. Zaznaczyć na­
leży, iże od dłuższego czasu tak p. Wi­
ta jak i jego żonę Niemcy zaczepiali 
na ulicy i obsypywali najgorszemi wy 
zwiskarni.

 o---

W ysokie odznaczenie 
polskiego pilota.

Czerniowce (Rumunia). Dnia 25 ma­
ja podczas uroczystego otwarcia lotni­
ska, król Karo! osobiście udekorował 
pilota P. L, L, „Lot“, p. Jerzego Mi- 
tza, krzyżem „Virtuti Aeronauticae“. 
Jest to  pierwszy wypadek odznacze­
nia tak wysokim orderem rumuńskim 
p i1o ta-c udzoiziemca.

'Przy tej okazji zaznaczamy, że p. 
Mitz należy do czołowej grupy pilotów 
polskich. W liniach lotniczych pracuje 
od początku 1924 r., ma on obecnie za 
sobą 680.000 kilometrów (co sic tó- 
wna piętnastu okrążeniom kul; (Ziem­
skiej), na co trzeba było około 5.000 
gcidzin, spędzonych w powietrzu. Jako 
pasażerów przewiózł C300 osób.

Obniżka dyskonta w  Szwecji.
Sztokholm, 5 maks. (PAT) Szwedzki 

bank narodowy obniżył stopę dyskonto 
wą począwszy od 1 czerw ca br z  3.5 
na 3 prc.

Rozruchy antyżydow skie 
w  Hannow erze.

Hamburg, 31 maja. (PAT) W Hanno­
werze w  czasie dużego ruchu w  go­
dzinach południowych tłum napadł na 
większe żydowskie sklepy i zdemolo­
wał w ystaw y. Tłum rozprószył się do 
piero po ściągnięciu całej rezerwy po­
licyjnej. W  czasie zajść rozbito 22 ol­
brzymie szyby wystawowe.

Kronik? telegraficzna.
Oszczędności w budżecie czechosło­

wackim. Parlamentarna komisja o- 
szczędnościowa w Pradze przeprowa­
dzić ma nową rewizję budżetu tta r<vk 
1933, celein dalszych oszczędności. YYc 
dług dotychczasowych informacji cho­
dzi o poczynienie dalszych oszczędn - 
śc.i w sumie 350 milionów koron.

(PAT)
Kanał między morzem Białem i Bał­

tykiem. W ZSSR. został otwarły ka­
nał łączący morze Białe z morzem 
Baftyckymi Otwarcie kanału mą wiel­
kie znaczenie dla wzmocnienia życia 
i komunikacji w Północnych obszarach 
leśnych. (PAT)

Samoloty w pogoni za zbiegłym? 
więźniami. Z więzienia .stanowego- w 
Lansing (Stan Kansas) zbiegło 11 nie­
bezpiecznych przestępców, uprowadza 
j'ąc ze sobą jako zakładników dwie 
córki i sparaliżowaną żonę naczelnika 
więzienia oraz 2 dozorców. Ucieczka 
nastąpiła podczas gry  w piłkę nożną 
na podwórzu więzienia. Na uciekają­
cych oczekiwało auto. W pościg za 
zbiegami udały sie samoloty wolsko- 
we. (PAT)
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Um orzenie śledztw a przeciw 
b. posłowi Towarnickiem u.
Wielka sensację wywołało swego 

czasu doniesienie karne, wniesione 
przez Międzynarodowe Towarzystwo 
Nauowe Belgijskie, przeciw swemu 
długoletniemu generalnemu dyrektoro­
wi na Polskę b. posłowi Henrykowi 
'1 owarnickieniu w e Lwowie o sprze­
niewierzenie milionowych sum.

Na wniosek sędziego śledclego dr. 
Cisly umorzyła Prokuratoria dnia 11 
maja b. r. do L. Ds. 405'32 przeszło 
lok trwające śledztwo na podstawie 
art. 275 i 276, a to z braku wszelkich 
znamion winy.

W toku dochodzeń na podstawie ba 
danych ksiąg i bilansów wykazało się, 
żc p. Towarnieki nietylko nie sprze­
niewierzył żadnych kwot, lecz prze­
ciwnie, wspomniane Towarzystwo 
"winne mu jest dziesiątki tysięcy zło­
tych.

W ten sposob sprawa cafa Ku zu­
pełnej rehabilitacji p. Towarnickiego 
zakończona została.

Potraw ka z  królika 
skradzionego w  klinice

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 51 maja" (G.) Z kliniki
nhiooóli, skórnych przy szpitalu Dzie­
ciątka Jezus skradziono wczoraj trzy
krcjlij-'1. z któn eh dwa . miały zaszcze­
pione dla celów doświadczalnych tka-n 
ki raka. a ieden -zarażony był choroba 
weneryczna. Detektywi, zaangażowa­
ni przez klinikę znaleźli po dłuższych 
poszukiwaniach skradzione króliki w 
restauracji Rombe-li. Romhcla oświad­
czył. że kupił ic od jakiegoś chłopa. Z 
królika zarażonego choroba wenerycz­
ną zrobiono potrawkę, którą w  chwili 
przybycia detektywów zajadano- w ła­
śnie w restauracji. Dwa inne króliki je­
szcze żyły. Zwrócono je klńiice.

Osoby, które ziadly -potrawkę z za­
rażonego królika, oddano Pod obserwa 
tle  lekarsika. Państw . Instytut Higjeny 
twierdzi, że nic im nie grozi, gdyż za­
razki zabite zostały wysoka tempera­
tura. przy gotowaniu.

Tajemnicze zw ło k i w  lesie.
Wflno, 31 maja. (PAT) Na terenie 

powiatu wileńsko-trockiego w lesie w 
pobliżu przystanka kolejowego Pona- 
ry, w odległości 1 kim. od toru kole­
jowego, a 150 mtr. od dirogi, wiodącej 
od szosy grodziewskiej do wsi B.aie 
Waiki. pastuch znalazł wczoraj zwęglo 
ne zwłoki, nak zniszczone nrzaz pio- 
rnień, że nie można było rozpoznać, 
czy są to zwłoki mężczyzny, czy ko­
biety. Sądząc ze śladów, zwłok; leża­
ły iiiż dwa dni.

Na miejscu zbrodnt znaleziono dwie 
ozbite butelki, sukienkę i sweter, ka­

wałek foto-grafji, na której zatarto po­
dobiznę osób, i dwa kawałk; paszportu 
rosyjskiego. Na miejsce- zjechała komi­
sja śledcza, I

P ie rw szy basen p ry w a t* 
na szczycie góry.

W  obo-zie Beskid11 Polskie] YMCA 
(Mszana Dolna koło Rabki) wybudo­
wany zostanie jeszcze w bieżącym se j 

zonie przepisowy basen oływaaki, któ- i 
rego rozm iary umożliwią odbywanie 
wszelkich zawodów sportowych.

Jak wiadomo, obóz ..Beskid11 znaj­
duje się na szczycie gó iy  L ubagose- 
czy; basen ten będzie wiec pierwszą 
pływalnia na szczycę górskim.

Chiny utraciły nowe terytorium.
Szanghaj, .31 maja. (PAT) Dziś ra- 

! no podpisany został w Tang-Ku układ 
j w sprawie formalnego zawieszenia 
! broni między Janonją a Chinami.
1 Układ przewiduje de-militaryzację 

obszarów, położonych pomiędzy wiel­
kim murem chińskim na północ- mię­

dzy limą kolejową Pekin—Mukden na 
wschodzie i Pekin—Suigan na zacho­
dzie, następnie rozwiązanie ochotnicze 
go korpusu chińskiego w tym obsza­
rze, oraz wznowienie komunikacji ko­
lejowej mięazy Pekinem a Szanghaj— 
Kuanern.

Samobójstwo zrozpaczonej loiniczici.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 31 maja. (G) Z Aleppo 
donoszą o samobójstwie znane1 lot- 
mczki niemieckiej M arty von Ltzdorf. 
Letniczka wylądowała przymusowo 
na lotnisku Mousimic. P rzy lądowaniu 
aparat jej uległ rozbiciu. Lotniczka u-

dała się do kasyna oficerskiego. W  kil 
ka godzin później rozległ się strzał. 
Znaleziono ją na łóżku, niedającą już 
znaku życia. Powodem -samobójstwa 
była rozpacz z powodu nieudanego lo­
tu do Australii.

Jan Kiepura w  Warszawie.
Warszawa, 31 maja. (PAT) Do sto- 

hcy przybył Jan Kiepura. Jak się do­
wiadujemy artysta zabawi w Polsce o- 
kolo trzech tygodni. W tym czasie, 
zgodnie ze ślubem, złożom Mi w czasia

choroby przed dwoma laty. Kiepura 
bidzie-"śpiewał na chóize w klasztorze
jasnogórskim.

Z końcem lipca Kiepura udaje się do 
Holly wood.

„Fraulein Doktor*4
Orzeczenie Związku

Lwów. 31 maja. Zawodowy Zwią­
zek Literatów Polskich we Lwowie 
nadesłał do P. A. T. następujące orze­
czenie komisii Związku w sprawie 
sztuki p. Jerzego Te-py („Fraulein Do­
ktor11).

Zawodowy Związek lite ra tó w  Pol­
skich w e Lwo-wic, któremu p .  Jerzy 
Tępa. autor sztuki teatralnej p. t. 
„Fraulein Dokto-r11 ze względu na roz­
powszechniane pokąini-e i w formie no 
tatek  prasowych pogłoska, jako-by sztu 
ka iego -była plagiatem utworu scen i-c z 
nego p. t. „Mademoiselle Docteur11. o- 
pracowanego prze® niemieckiego auto­
ra Ottona Alfreda Palitscha na moty­
wach zbioru biografii szpiegowskich H. 
R. Berndorfa. przedłożył teksty obu 
sztuk z prośbą 0 zbadanie i rozpozna­
nie -inkryiniuacji. poddał sprawę eks­
pertyzie komisji ad hoc powołanej, zło 
żonei iz członków swych pp. Henryka 
Ba'ka i Kazimierza B’ończyka, pod 
przewodnictwem prezesa Ostapa Ort- 
wina.

nie iest plagiatem.
Literatów Polskich.

Po dokładnem zaznajomieniu się z 
obu tekstami, jak i z publikacjami M. 
Kruka i H. R. Bemdoria. którcmi pol­
ski autoi przy wyborze i opracowaniu 
tematów swej sztuki s-ię -posługiwał, 
Powołana komisja, rozpatrzyw szy ca­
ły materiał faktyczny, doszła do prze­
konania 1 stwierdza, że sztuka p. Je­
rzego Tepy p. t. „Fraulein Doktor11 ani 
w  ogólnym swym układzie, ani w  u- 
ksztattowan-iu poszczególnych scen i 
dialogów nic zawiera żadnych zna­
mion plagjatu literackiego, a pewne 
analogie nazwisk i kilku sytuacyj po­
chodzą jedynie z zaczerpnięcia tematu 
z jednego źródła i tegu ^atnego zespołu 
taktów.

Orzeczenie, datowane w  dniu 28 ma­
ja o. r. podpisali pp. Ostap Ortwin. pre 
zes Zaw. Z w. Literatów Polskich wc 
Lwowie, oraz członkowie Komisji dr. 
Henryk Balk i prof. Kazimierz Broń- 
czyk.

Z  zagłębia borysławsKiego.
TRZY NOWE

Borysław. 31 maj a. (PAT). Kon­
cern naftowy „Małopolska11, reprezen­
tujący ponad 40 proc. ogólnej produk­
cji naftowej w Polsce, nawiercił w o- 
os-tatnim czasie znane produkcje ropy 
w następujących otworach świdro­
wych Zagłębia Bory sławskiego,

Fanto-Horodyszcze 1 (Mrażnica): 
Po wyczerpaniu się produkcji z hory­
zontu piaskowca boryslawskiego przy 
staipiono dnia 15 marca b.-r. do pogłę­
biania otworu uo następnego horyzon­
tu. Dnia 13 maja b. r. po podwiercemu 
otworu o 58 mer. t. i. do głębokości 
1491.5 m. nawiercono w warstwach 
popielskich początkowo produkcję 1.5 
wagona ropy dziennie, która stopnio­
wo wzrastała, ustalając śie obecnie na 
5.8 wagona rąrfy dziennie i 7 iff. sz. ga 
zu na minutę. Produkcja ta iest około 
3 razy większa od -produkcji najbar­
dziej wydajnego w ostatnim czasie o- 
tw-oru w Polsce.

Elżbieta (Tuslanowioe): Po przepro­
wadzonej rekonstrukcji otworu i pugłe 
Memu go o 4 mtr. nawiercono w poło­
wie maja b. r. w dalszej patrii piasków 
ca boryslawskiego w głębokości 1239.4 
mtr produkcje ziemna ropy w ilości

DOWIERCENIA.
I wagonu i ok. 1 m łr. sz. gazu na mi­
nutę.

Herzfeld 1 (Tustanowice): Po pogłę­
bieniu otworu do warstw  Doipielskich 
tyj. do głębokości 1399.3 mtr. na-merco 
no produkcje ropv w Tości ok. 1 wa&o 
nu dziennie.

Powyższe trz.v dowieroema mają du 
że znaczenie dla ,-przemysłu ifeftoffego 
w Po'sce. który, jak wiadomo, stoi od 
dłuższego czasu pod znakiem stałego 
spadku ropy.

O fia r y  p io ru n u .
Kałusz 31 maja. W Tomaszówce 

uderzył piorun w stodołę Jana Trzaski, 
który w tej chwili znajdował się w sto 
dole wra;z z córka przy pracy. Trzaska 
uległ porażeniu. Nadbiegli domownicy 
i są-siedzi uratowali z Płonącej stodo-t 1
ły corke gospodarza i część zboża, na- j 
tomiast Trzaska spalił się w stodole, ; 
tak, że wv dobyto tui. tylko zwęglone 
jego zwłoki.

U/ychodźCwo ś D o w tft  
wychodźców-

Według ostatnich zestawień, w cvą- 
l gu kwietnia r, b. wyjechało z Polslrt 

ogółem 3.658 emigrantów, w tern 2.39? 
do krajów europejskich L 1.266 do k ra­
jów pozaeuropejskich Do Fiancji wy 
jechało 1.149 emigrantów, do Niemiec 
58, do innych krajów europejskich 
1.185, do Stanów Zjednoczonych 125 
do Kanady 68, do Argentyny 54, do 
Brazylii 61, do Urugwaju 21, cV in>- 
nychk-aiów Ameryki 63. do Palestyny 
867, oraz -do innych krajów 7 osób.

W  tvnr samym okresie czasu powró 
ciło do Polski 2.2(58 wychodźców, w 
iem 1.814 7 krajów europejskich i 454 
z krajów pozaeuropejskich. Z Francji 
przybyło 1.314 osób, z Niemiec SI. z 
innych krajów europejskich 419 osób. 
ze Stanów Zjednoczonych 22, -z Kana­
dy 86, z Argentyny 264, z Brazylii 6 , 
z Urugwaju! 9. z innych krajów Ame- 
iryiki 4, z  Palestyny 6, oraz z innycU 
krajów 57 osób.

A w a n t u r y  na placu 
T r z e c h  K r z y ż y .

(T elefonem  od n aszego  korespondenta.)

Warszawa. 31 maja (Sz.) Wczora 
późnym wieczorem Po wiecu Stronnic 
tw a Narodowego, który był właściwie 
zebraniem byłych członków w arszaw ­
skiego okręgu O. W . P.. grupa kilku­
nastu studentów usiłowała zorganizo­
wać demonstrację w okolicach placu 
Trzech Krzyży. Około godz. 11 w  i»o- 
cy  na placu tym doszło do bójki mie­
dzy studentami. -Powiadomiona o  zaj­
ściu -policja, zlikwidowała aw antury i 
aresztowała 6 studentów. Aresztowa­
nych przewieziono do Urzędu śledcze­
go. Dziś rauo odciano ich do dyspozy­
cji Starostwa Grodzkiego, celem ukara 
nia w drodze administracyjnej.

O b c h ó d  s ta r o n is k i 
w  P r z e m y ś lu .

Na początku wielki®] wojny staroru- 
sini małopolscy -byli masowo areszto­
wani przez w ładze austrjackio. jako 
podejrzani o szpiegostwo na rzecz Ro­
sji i wysyłani do obozów koucentracy.1 
nych, gdzie panował bardzo ostrv re­
gulamin. a choroby zakaźne dziesiątko 
Wały więźniów. Starorusini przem y­
scy byli również prześladowani przez 
władize austrjackie. a zwłaszcza na te­
renie Przem yśla oddziały węgierskie 
dokonały szeregu bardzo ostrych rc- 
Dresyj i urządziły m asakrę internowa­
nych s-tarorusinów.

Przedwczoraj w  Przemyślu, na Pa­
miątko tych ponurych wydarzeń, od­
był się obchód, unządzory staraniem 
szeregu orgamzacyi staroruski-ch. Ze 
Lwowa udali się do Przemyśla p p .: 
dyr. S.eziuk w  im. Domu Narożnego 
Cebryński im. Towarzystwa Kaczko w 
skiego., Pleszkiewicz im. kooperatyw 
ruskich, Maksymowicz im Tow. 
.Druh11. Przybyli również posłowie 
P, Baczyński i ks. Jaworski. Obcń d 
rozpoczął sic nabożeństwem, poczem 
odbyła sie kilkugodzinna Akademia w 
sal; „Gwiazdy11, zakończona przedsta­
wieniem, Przemawiali: pos. Baczyń­
ski. który wskazał na poniesione prze:- 
starorusinów ofiary z życia i mier, Ł 
wieśniak Tere-ndń z Bykowa i koope­
r a n t a  T-usz z BnlesFaszyc. W Aka­
demii wzięło udział 1500 osób. (Wsch.)

WYSTAW4 POD HASŁEM „PRECZ 
Z HITLEREM".

Warszawa. 31 maja. (Sz.) We-dtug 
krążących, pogłosek, jeden z posłów 
żydowskeh organizuje w W arszawie 
wystawę orzemysłowo-handiową tk>d. 

znakiem: precz z  Hitlerem! Szereg 
fi-rm żydowskich mial zgłosić goto­
wość wzięcia udziału w tej wystawie,
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P rze c iw  starym  praw dom .
Prasa opozycyjna o Zje źd zie  Gospodarczym .

Zjazd Działaczy Gospodarczych i 
Społecznych, inicjowany przez BBWR. 
był tale poważnem wydarzeniem), że 
.prasa opozycyjna, która w  pierwszej 
chwili miała nadzieję całkowicie go 
przemilczeć, musiała jednak pod nacis­
kiem rzeczywistości w  jakiś sposób 
ustosunkować sic względem niego na 
łamach swoich wydawnictw  praso­
wych.

Z początku usiłowano zjazd ten cał­
kowicie zlekceważyć. „Jeszcze jedna 
konferencja, z której i tak nic me bę­
dzie". 1 0  był zasadniczy tenor artyku­
łów i notatek przedzjazdowycli prasy 
opozycyjnej. Ale. już po otwarciu Zja­
zdu, czy to pud wpływem tak licznego 
Jego obesłania przez 'poważnych d;zia- 
ł acz ów ze wszystkich stron kraju, czy 
pod wpływem wagi i znaczenia prze­
mówień i referatów  inauguracyjnych, 
ton lekceważenia i przemilczania został 
2-ar.zucony. Niektóre pisma opozycyjne 
podawały naw et ułamkowo sprawozda 
nja ze Zjazdu. Równocześnie starano 
sie go po swojemu „oświetlić" w  licz­
nych artykułach.

Pokusa dla prasy  prawicowej nasu­
nęła sie zaraz w pierwszym  dniu Zjaz- 
du zbyt wielka. Bo skoro przewodni­
czący W. Sławek zaznaczył w  przemó 
Wleniu inauguracyincni. że celem Zjaiz- 

jest przełamanie w  społeczeństwie 
Psychicznych nastrojów  bierności i  na­
rzekania, to już organy opozycji prawi­
cowej nie mogły wytrzymać, by zgod 
Pym chórem — w W arszawie, w  Po- 
znniu. w e Lwowie i w  innych ośrod­
kach prasowych endecji nie zanucić s‘ta 
rei i tak dobrze już znanej piosenki o 
„społeczeństwie" i ,,zaufaniu".

Logika prawicowej prasy opozycyj­
nej. z okazji Zjazdu, poszła tym mnie] 
Więcej trybem : tysiąc przeszło działa­
czy społecznych i gospodarczych z ca­
łego kraju, którzy sie zebrali w  W ar­
szawie na wezwanie kierowników 
BBWR. — to bynajmniej nie społeczert 
stwo polskie. Głosy tych działaczy, ich 
narady, wszechstronnie i  głęboko opra 
cowane referaty — to nie jest głos spo 
łeczeństwn. nie ąest to w yraz jego my­
śli. dążeń.

Natomiast społeczeństwo polskie w 
całe i swej liczebności ma przedziwną 
w łaściw ość mater.ializow.ania się w  
osobie jednego scribetrsa endeckiego, 
który właśnie zasiadł przy biurku 'fe- 
dakcyjnym. bv  w  imieniu tego ..społe­

czeństwa" przemówić, a raczej zapeł- ] 
nić kilka pasków białego papieru swo­
ich „myśli przędzą". „Przędza" to sza­
ra. jednostajna.

Mówi sio tedy. a raczej pisze: Zjazd 
jest dowodem, że sanacja „niema już 
dzisiaj nic nowego do powiedzenia w  
zakresie programu gospodarczego". 
Jak gdyby „sanacja" (enfonizm dla 
oznaczenia Rządu i sfe,r rządowych) 
wzięła na siebie kiedykolwiek obowią­
zek dostarczania „nowości", zaś życie 
publiczne było jakąś zabawna rcwją, 
której repertuar musi być odświeżany. 
Ale właśnie społeczeństwo - to  prawdzi 
węspołeczcństwoipolskie.iiie zmatierjali 
zow anew osobie redaktora ipłśnia endec 
kiego,w io dobrze,że w  zakrfesie życia 
gioispodarczego azięstokroć najlepszą no 
winą jest, że „niema nic nowego" i nie 
tęskni bynajmniej do takich „zabaw­
nych nowinek", jak np. obserwowanie 
skoków w aluty polskiej. Tego widowi 
ska dość się napatrzyło za rządów en­
decji i jej partyjnych kom iii tonów. Spo 
łeozeustwo polskie wie dobrze, że praw  
dv życia gospodarczego sa równie sta­
re i nudne, jak zasady moralności. Pra

ca, oszczędność, rachunkowość, polega ! 
nie na własnych przedewszystkiem si- | 
łach. przykrawanie rozchodu do docho 
du, są to prawdy stare, równie jak ta­
blice Mojżesza łub zasady moralności 
Konfucjusza.

Ale prawdy te trzeba ludzkości uło­
mnej ciągle przypominać.

W łaśnie przeżywam y dziwne czasy, 
gdy ludzkość o tych starych ale wiecz­
nie nowych i jarych prawdach zapo­
mniała. Pełno dziś kręci się cudotwór­
ców, którzy reklamują się, że posiadają 
jakiś nowy. cudowny środek na wszel­
kie biedy i cierpienia ludzkości. I pełno 
też po świccie — u nas w Polsce ró­
wnież mamy ich niemało — bezmyśl­
nych gapiów, którzy biegają za owymi 
cudotwórcami i oczekują, kiedy też 
pokażą oni w yśniony cud wszelakiej i 
powszechnej pomyślności bez pracy 
bez oszczędzania, bez skrupulatnego 
rachunku sił i środków. Wielu z pośród 
tych „gapiów" oczekiwało, iż cudu te ­
go dokona Rząd polski, inni, że jakaś 
nadzwyczajna konferencja międzynaro­
dowa. może — łaska bankierów zagra 
uicznych.

Ukonstytuowanie Małopolskiego Towarzystwa 
Handlu Wymiennego (kompensacyjnego)

w e  L w o w i e .
Onegdaj odbyło się w Izbie przem y­

słowo-handlowej konstytuujące walne
zgromadzeni© „Małopolskiego Towa­
rzystw a Handlu W ymiennego’ (korn-
penzacyjnego). Spółki z ogr. odp. we 
Lwowie". Wymienione Towarzystwo 
powołane do życia Przez Izbę przemy­
słowo-handlową w e Lwowie przy
udziale najpoważniejszych orgamizacyj 
f izwiązików społeczno-gospodarczych, 
będzie przeprowadzać wszelkie trans­
akcje kompenzacyijne w  obrocie tow a­
rowym okręgu Izby i zagranicą.

Niezależnie od tego będzie zmierza­
ło Towarzystwo — zgodnie z odnoś­
nym programem prac Ministerstwa 
Przem ysłu i Handlu - -  do podniesienia 
aktywności naszego bilansu zapomocą 
możliwie wydatnej rozbudowy na­
szych stosunków handlowych 1 zwię­
kszenia obrotów drogą kompensacji, 
zwłaszcza w  stosunku do tych państw.

wobec których saldo bilansu handlowe 
go kształtuje się dla nas biernie.

Małopolskie Towarzystwo Handlu 
Wymiennego jest instytucją nic obli­
czona na zyski i nie będzie prowadzić 
żadnych transakcyj na rachunek w ła­
sny.

W skład Rady nadzorczej wchodzą 
przedstawiciele statutow i wolnych 
związków gospodarczych i orsraniiizacyi 
przemysłowo- kupieckich, oraz zastęp 
cy  poszczególnych branż, zainteresowa 
mych w  eksporcie i imporcie kompen- 
zacyjnym. Prezesem  Rady nadzorczej 
został w ybrany p. Michał Ułam, wice­
prezesami pp. <dr. Paw eł Gsała i Józef 
Lftwioowicz.

Tow arzystw o rozpoczyna swe czyn 
nośoi z dniem I czerw ca b. r., biuro 
Tow arzystw a mieści się w gmachu Iz­
by  przemysłowo-handlowej w e Lwo­
wie.

W łaśnie zasługa „sanacji" polega na 
tern. że cudotwórców spędziła ze sceny 
naszego ży d a  publicznego, zaś próżnia 
czym „gapiom" powiedziała: „Idźcie
do domu i pracujcie umiejętnie, w ytrw a 
le, rozumnie, każdy na swojem podwór 
ku. w swojej gminie, parafii, miastecz­
ku. Jeśli tego dokonacie, kryzys „sam 
sie skończy".

„Jak bieda, to do społeczeństwa" — 
ironizuje prasa endecka. Oczywiście. 
Bo przecież bieda dokucza właśnie spo  
łeazeftstwu. Jest więc obowiązkiem 
Rządu — tego naturalnego i najwyż­
szego przewodnika społeczeństwa, 
oraz czynników z nim współpracują­
cych — w skazać drogę społeczeństwu 
i kierunek, w  którym iść mu wypada. 
Tędy, — to  droga twarda, choć kamie­
nista. a nie tamtędy, bo tam grząskie, 
'Zdradliwe topiele pod zdraaziecką. po­
kryw ą szmaragdowych łąk i pięknych 
kwiatów.

Czyż nie było to  obowiązkiem Rzą­
du i tych. którzy lepiej orientują się w 
pracy gospodarczej, wskazać spoleczcń 
stwu drogc i kierunek, w  'K tórym po­
dążać musi. by się nie zbłąkać na zdra 
dizieddch rozstajach?

Obowiązek ten został spełniony 
przez Zjazd działaczy społecznych i 
gospodarczych.

Dareinpie dzisiaj ochrypłym głosem 
endecja usiłuje krzyczeć o „zaufaniu". 
Że to niby społeczeństwo polskie nic 
ruszy się z tnie.isea i wraiać się będzie 
w  niechlujnym barło-gu nędizy i bez­
czynności. dopóki nie ujrzy u steru rzą 
dów jednego przynajmniej a może na- 
w et i dwóch Romanów'.

Już sama liczebność Zjazdu była na.i 
lepszym dowodem, gdzie jest społe­
czeństwo polskie — prawdziwe nie fik 
cyfne i do kogo żywi ono zaufanie. 
Nikt nie potrafiłby spędzić kijem przy­
musu tysiąca poważnych działaczy zc 
wszystkich stron Polski. Nikt nic ru- 
trafilby ich zmusić do Poważnego i 
wyczerpującego opracowywania refe­
ratów, wniosków, głosów w  dyskusji. 
Dali swój czas. energie, wysiłek swych 
mózgów właśnie dlatego, żc mają zaufa 
nie. iż praca ich nie pójdzie na marne, 
że przyczynią sie istotnie do budowni­
ctwa lepszego jutra Polski.

Coraz szersze sfery społeczeństwa 
polskiego rozumieją dziś dobrze, że ży 
cie państwowe, to nie arena cyrkowa, 
na której Potykają się ze sobą zawodni 
cy przy podszczuwajacych okrzykach 
galerii widzów. To ciężki i znojny 
trud, w którym tylko harmonijna 
współpraca Rządu i społeczeństwa do 

[ prowadzić może do wielkiego celu — 
I dobra i potęgi Polski.

Asper.

W  s łu żb ie  O jc z y ź n ie .
Pamięci Tadeusza H o łó w k i.

Uroczystość odsłonięcia popiersia 
L p. Tadeusiza Hołówki mająca odbyć 
sje dziś o godz. 10 rano w  gmachu 
Sejmu w W arszawie, przywodzi na 
pamięć społeczeństwa świetlana po­
stać żołnierza i obywatela, który przed 
dwoma niespełna laty pad' przeszyty 
skrytobójczą kulą. jako tragiczna ofia­
ra fanatyzmu i  zdziczenia. Pamięć o 
I adeuszu Hołówoe żyje wciąż i trw a 
opromieniona czcią i miłością w ser­
cach szerokioh kół jego towarzyszy 
nracy na ta.k licznych posterunkach 
obywatelskiej służby. Pam ięć ta  'Prze­
trwa w narodzie długie lata i urośnie 
w kształt legendy by dla przyszłych 
pokoleń stać się symbolem i kakazem.

Gd lat dzieciństwa i wczesnej inłodo 
ści. od tych już Chwil, w  których lektura 
Sienkiewicza .rozpala w nim wyobra- 
■.n-ię i nastraja dusze na rytm  bohater­
ski. żywym był zawsze u  Hołówki 
histynkt walki w obronie haseł, które 
uznał za swoje, walki z każdem zł®m> 
każdą krzywda, narodową, społeczna 
czy indywidualna. Ten żołnierski, zdo­
bywczy stosunek do życia był naiisto- 
iuiejszn iego cecha, która jest zresztą 
zawsze znamieniem łudzi wyższej mia 
ry  i niecodziennego charakteru.

Holówko nie znał kompromisu ze 
złem w swej działalności publicznej. 
Nie było u niego nigdy przedziału po­
między słowem a czynem, ani bezra­
dnego opuszczenia rak wobec przemo 
cy losu i tryumfu krzywdy. I choć ży 
cie jego 'pełne było trudu ofiarnego i 
wyrzeczeń, nic nie było mu dalszem, 
jak poza ofiarnika. smętek Judymo- 
wy. patos bohaterski. Z uśmiechem peł 
iiym prostoty brał się za bary  iz naj­
większym trudem i niebezpieczeń­
stwem. Zarażał ludzi swym upartym, 
wiecznie radosnym optymizmem. Zoie 
walał ich bujnością swej natury, w 
której szumiały wszystkie soki młodo­
ści. tężyzny i pędu wizwyż. Przykła­
dem swego całego życia uczył innych, 
jak łatwa i prosta jest droga walki i 
ciągłego spalania się w ogniu służby 
obywatelskiej.

Krótkie życie Tadeusza Hołówki peł 
ne było odmian, barwności i krasy, 
choć najeżone stale niebczp:eczeri- 
slwami i gorące od oddechu nieustan­
nej, nieustępliwej walki. Syn narodu 
miewolnego, od lat najwcześniejszej 

I młodości ze iść musi w mroki .konspira 
i cji 1 wtedy, gdy ■organizuje młodzież 
i posteD.ową w, uczelniach rozległej Rosji

i później, gdy na polskiej już ziemi sta 
je w szeregach PiPS., która pod wodzą 
Piłsudskiego mobilizowała żyw e siły 
narodu do śmiertelnej rozpraw y z na­
jeźdźcą.

A gdy czasu już wielkiej wojny nad 
krajem zaciężyła stoiPa niemieckiego 
okupanta. Hoiówko znów staje w pier­
wszym  szeregu działaczy P. O. W. i 
pisarzy niepodległościowego obozu 
(„Widnokręgi"). W ostatnim roku woj 
ny zostaje w ysłany przez kierownic­
two P. O. W. na Ukrainę i do Rosji, 
b y  poprzez front bojowy nawiązać kon 
takt z tam tejsza emigracją polska, u- 
zgodnić linje politycznego działania, a 
crzedewsizystkiem, by z powstałych 
tam polskich fonmacyj wojskowych u- 
czynić instrument wałki o niepodle­
głość. (Przygody swe i rezultaty misji 
opisał sam Hołówko z olbrzymim talen 
tern naracyjnym  w niedokończonych 
niestety wspomnieniach p. t. „Przez 
dwa fronty").

A w odrodzonej już Polsce tern ra­
dośniej staje do dalszej służby publicz­
nej. że oto ziściły się iego sny. rojone 
jeszcze w Turkiestanie, gdzie stała 
go kolebka, że oto trud i krew jego po­
kolenia w ydały  pkon. wywalczyli/ wol 
ność ojczyźnie. Z karabinom w  ręku bro 
ni tei niepodległości w  r. 1930 i krwią 
własną P>rzypieczętowuje swą służbę 
żołnierską. W służbie M. S. Z. kieruje 
całokształtem sekww dotyczących

wschodu, by wreszcie rok ostatni swe 
go życia poświęcić pracy posJskie.i.

W ybrany posłem WJleuszczyzm. 
wysuwa się wnet na czoło parlamen­
tarnego zespołu BB„ obejmuje kierów - 
nictwo klubu sejmowego, a szeregiem 
wystąpień na trybunie sejmowej, za­
wsze męskich, szczerych, bezpośred­
nich. zyskuje nictylko poklask dla 
swych uzdolnień oratorskich. lecz i no 
wszechny szacunek — nawet u prze­
ciwników politycznych dzięki sugesty 
wnej sile wiary i entuzjazmu, które za 
wsze cechowały każdy krok jego ży­
cia. Niestrudzony w wyszukiwaniu no­
wych wciąż dróg obywatelskiego od­
działywania. do końca życia pozostał 
wierny instynktowi 'publicysty, raz no 
raz chwytając za pióro dla omówienia 
aktualnych zagadnień w p rasę  w ar­
szawskiej i prowincjonalnej. (Ważniej­
sze z tych fublikacyj wydano w ks^ąż 
ce p. t. „Ostatni rok").

Zginął tragicznie z reki fanatyków 
nienawiści. Kula dosięgła właśnie jego, 
choć wielki szmat swego życia poświę 
cii zagadnieniu mniejszości narodo­
wych w Polsce odrodzonej f zawsze 
był heroldem haseł tolerancji i równo­
uprawnienia.

A zawsze był żywym symbolem 
bezinteresownej, żołnierskiej, twórczej 
opromienionej entuzjazmem pracy dla 
państwa i jego przyszłości. I takim po­
zostanie w. pamięci ookoiea. ffe.
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Wiadomości k u n
Czwartek

1
czerwca

1933

Jakóba 

Ju tro : Marcelina

Wschód słońca 3.21 
Zachód słońca 19‘46

TF.ATR WIELKI.
Czwartek I VI -ud/.. 7.30 „Kapitan z Ko 

penick". W ystęp  Jaracza.
Pigtck 1 VI godz. 7.30 ..Kapitan z Kó- 

peniok". W ystęp Jaracza.
Sobota 3 VI godz. 7 30 „Kapitan z Kope- 

nick“. W ystęp Jaracza 
N iedziela 4 VI godz. 3.30 „Porwany na­

rzeczona". Ceny najniższe od 45 gr. do
3.50 zt.

N iedziela 4 VI godz. 7 30 „Kapitan z Ko- 
penick". W ystęp  Jaracza.

Poniedziałek 5 Vf godz. 3.30 ..Porwana  
narzeczona". Ceny najniższe od 45 gr. do
3.50 zt.

Poniedziałek 5 VI godz. 7.30 „Kapitan 
z Kopenick". W ystęp  Jaracza.

TEATR ROZMAITOŚCI.
C zw artek 1 VI godz. 7.30 „N ieuchw yt-

ny“.
Piątek 2 VI godz. 7.30 „Nieuchwytny 

E. \V aliacc‘a.
Sobota 3 VI godz. 7.30 „Nieuchwytny  

E. W allace'a.
N ied z ie li 4 VI godz. 7.30 „Nieuchwytny  

E. W allacc‘a.
Poniedziałek 5 VI godz. 7.30 ..N ieuchw yt­

ny" E. W allace'a.

COLOSSELM .
f i lm : „Demon W ielkiego M iasta". Re- 

w ja: „Bridge Ekspres".

KINOTEATRY.
ADiRIA: „Ofarna noc“.
APOLLO: „Biała odaliska11 (z Jose 

Mojica) i „Biała trucizna".
ATLANTIC: „'Pod Twoją obronę". 
CABINO: „Żona z drugiej reki" z- 

Jean Marlo w.
CHIMERA: „Ludzie w hotelu". 
GRAŻYNA: „Glos pustyni", 

press wesołków".
KOPERNIK: „Wyspa zatraconych

dusz" (D«r. Moreau).
MARYSIEŃKA: „Wyspa zatraco­

nych dusz" (Dr. Moreau).
MIRAŻ: „Cougorilla".
PAŁACE: ..Ekstaza".
PAN: ..,10 procent dla innie".
PASAŻ: Film „Walka z skutkami

prostytucji" i odczyt dr. Julji Grabow­
skiej.

RAJ: „Życie za złoto".
STYLOWY: „DrIw" z Anny Ondrą

oraz rewia „kiedy dziewczynki idą 
spać".

ŚW IT: Law rance Tibct „Pieśniarz 
gór".

UCIECHA: „Błękitna rapsodia" oraz
rewia „Bomba".

  o------
— Teatr Wielki. Telegram, który zelek- 

Iryzow al c^ły św iat: „(Berlin.) W czoraj 
w ieczorem  przybj I dn pobliskiej m iejsco­
w ości Kopenick oddział 4 pułku gwardii, 
złożony z dwunastu żołn ierzy pod w od zą  
m ężczyzny, przebranego w  mundur kapi­
tana. Żołnierze udali sic  do ratusza j. are­
sztow ali burmistrza i g łów n ego  zarządcę  
składu broni, a rzekom y kapitan kaza ł s o ­
bie w ręczy ć  4.000 marek, jakie znajdow ały  
się w  kasie, poczem  dał rozkaz ■odstawie­
nia burm istrza na odw ach do Berlina pod 
eskurt? wojska, zaś pozostałym  żo łn ie ­
rzom kazał zajm ow ać ratusz jeszcze przez 
pół godziny, poczerń sam odjechał w  k ie ­
runku Berlina." —  Oto tekst depeszy, k tó ­
ra pojawiła sie  w „S łow ie  Boiskiem " i 
..G azecie Lwow skiej" dnia 17 października  
1900 r. B y ła  to pierw sza w iadom ość o 
gieśnei potem  na całym  sw iccie  sprawie 
„Kapitana z Kopenick".

Reportaż tej słynnej historii pióra Zuck- 
m ayera gra obecnie Teatr W ielki z  w ie l­
kim artysta Stefanem  Jaraczem  w  roli ty ­
tułowej. R eżyseria B. D ąbrow skiego, de­
koracje A. Pronaszki. O dtwórcam i dal­
szych ról są pp. W. Jakobińska, T. B is -  
łoszczyńslii. J. Guttner, H. K rzywicka, .1. 
Kreczmar. S. Jaśk iew icz. J. Kordnwski, L. 
Stęjiowski', S . M ichulowicz.. T. Akrzyriski. 
T. Kański. K. D orw ski, S. P osiadlow ski.
J. N iczew ska. N. W ieki. J- Śyroczew sk i,
I. Perski. W. W ięckow ski, T. P rzystaw ski.
K. l.ew ick™  S. Pobóg. A. Szczepański, C. 
S lize leck i, J. K ossocka. W . Ratschka.

B ilety  do nabycia w  kasach T eatrów  
Miejskich i w  kasie biura ABO. ul. Rti- 
iow sk iego 2, teł. 26—56.

— Teatr R ozm aitości. Codziennie c ieszą ­
cą się  w ie liie m  pow odzeniem  sztuka Ed- 
gąra .Walla ce‘a p. t. „Nieuchwytny". Pełna

Wielka manifestacja
m ło d zie ży  w iejskiej w  Tarnobrzegu.

W  dniu 28 maja b. r. odbył się w 
sali Sokoła w  Tarnobrzegu Zjazd P o ­
wiatowy delegatów Kół Związku Mło­
dzieży Ludowej, zwołany z ramienia 
Zarządu Wojewódzkiego celem doko­
nania wyboru Zarządu Powiatowego, 
jako też zakreślenia programu prac na 
najbliższy okres.

Przybyła ntfodztdżj ze wszystkich 
zakątków powiatu w liczbie wkoło 000 
osób, reprezentując 40 Kól Młodzieży 
Ludowej.

Obrady .zagaił p. Starosta, jako prze 
wodniczący oświaty pozaszkolne i pię­
knem przemówieniem, zachęcając ze­
braną młodzież do intensywnej pracy 
na obranej drodze, która prowadzi ku 
potędze Państwu j lepsze] doi; wsi. 
Długo niemilknące oklaski śwadczyły, 
juk głęboko trafiły do serc młodzieży 
słowa Gospodarza powiatu.

Następnie P. Starosta przywitał 
przedstawicieli organizacji j sympaty­
ków ż . M. L„ poczem oddał przew od­
nictwo prezesowi wojewódzkiemu, p. 
posłowi Wojtowiczowi, witanemu o- 
wacyjnie przez młodzież.

Prezes wojewódzki w swem moc- 
tiem a treśclwcm przemówieniu rzu­
cił rys ideowy: organ:zao}i Z. M. L., 
która postawiła sobie za cel wyzwolić 
z duszy wsi jej najlepsze pierwiastki 
etyczne i twórcze, a na tym  zrębie 
Irwałym, budować jaśniejszą przy­
szłość wsi polskiej, a tein samem — 
Rzeczypospolitej.

Następnie wiceprezes Puziewicz w 
bardzo treściwym j rzeczowym ref era 
cie podał wytyczne programowe w 
pracy Kołowej.

Po  referatach wywiązała »;in Js.zet- 
■roka dyskusja, wykazująca, że mło­
dzież wsi rozumie swój stosunek do 
Państwa i wierzy w pracę twórczą,

jedyny czynnik, tworzący wszelkie 
dobro.

Po dyskusji przystąpiono do wybo­
ru Zarządu Powiatowego, na czele któ 
reigo stanął jako prezes zasłużony 
działacz młodzieżowy, p / Franciszek 
Wójtowicz, kierownik szkoły w  Jada- 
cliacJi.

Nowo obrany prezes, obejmując prze 
wodnictwo i dziękując za w ybór, po­
dał wytyczne programowe, jakiem! 
zamierza się Kierować Zarząd Pow ia­
tow y w  najbliższej przyszłości.

O glębokiem już wyrobieniu mło­
dzieży związkowej świadczą wnioski 
i dyiskiulsja, jaką uzupełniono w ywo­
dy prezesa powiatowego.

Wyrażeniem nastroju Zjazdu były 
telegramy hołdownicze, w ysłane do: 
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, Pa 
na M arszałka Piłsudskiego, Premiera 
Jędrzejowicza. Ministra Spraw W ew­
nętrznych, Wojewody lwowskiego, 
Prezesa Zarządu Głównego wicemar­
szałka Sejmu Polakiewicz a.

W  końcu zapadły uchwały o płaceniu 
wkładek na rzecz Zarządu Powiato­
wego, urządzeniu wspólnej wycieczki, 
kursu dla przodowników pracy w  Ko­
le, zwróceniu uwagi na P. R. Zamyka­
jąc obrady prezes Wójtowicz, dzięku­
je członkom i sympatykom za dotych­
czasowe starania, przede ws zys tkiem 
nauczycielstwu, które szczerzę współ 
pracuje z organizacjami młodzieżowe- 
mi i wznosi entuzjastycznie poderwa­
ny okrzyk na cześć Najjaśniejszej Rze 
czypospolitcj, Pana Prezydenta t Pana 
Marszałka.

Zjazd ten pokrzepił duchowo mło­
dzież i dodał sił nowych do dalszej 
pracy dla dobra Państwa oraz na 
chwałę młodej wsi polskiej zrzeszonej 
w dzielnej organizacji Z. M. L.

Jeszcze jedna atrakcja na Targach Wschodnich.
W ystaw a obrazów  i rze źb  artystów  lw owskich.

W XII. pawilonie na pi. 1 argów 
Wschodnich, na cały czas ich trwania, 
uruchomiono wystawę obrazów i rzeźb 
artystów  lwowskich. Z pośród nadesła 
uych dotąd prac wyróżniają się prace 
Albinowskiej-Minikiewiązowej, Berezo­
wskiej, Daniel-Kossuwskiej. Ghybiń- 
s.kiei. Ha u sine ro we j, Kratocliwiilowej, 
Kircliiiorównc.i. L>rexlerówue.j, Nowot- 
nowej, (Topolskiej. Podlcwskiej. Erba, 
Doręgowiskiego. Gajewskiego. Olpłń- 
skiego. Feliksa i Kazimierza W ygryw ał 
skich. Kitza. Dopełniają w ystawę zbio 
ry kilimów projektu prof. Gajewskiego

ze szkół Społecznych Przemyślu Lu­
dowego w Drogojówce ii Ładyczynie. 
W ytw ory tych S zk ó ł cieszą się nad­
zwyczajnym popytem, sa w wykona­
niu niezrównane, oparte są na moty­
wach ludowych.

Foizatem. w ystaw a dzieł Jana Stani­
sławskiego i prof. Leona W yczółko­
wskiego iiczaca przeszło 180 dzieł obu 
iinistnzów będzie otw artą przez cały 
czas trw ania Targów Wschodnich w 
iokailu Towarzystwa przy ul. Dziedu- 
szyckich J. 1 od godz. 10—15.

 o---

tajem niczych zawi-khm akcja trzym a w i­
dza w  nieusta:mern napięciu. Kim jest ta ­
jem niczy „N ieuchw ytny"? —  oto pytanie, 
na które odpow iedź daje dopiero n iespo­
dziew any finał sztuki. Grają pp. .1. M a­
chulski, L. Krzemietiski, R. W asilew ski, 
L. Żurowski, J. Chodecki, K. Stępow ski, 
W. K rasnowieoki. Ż yczkow ska, Z. Ł o­
zińska, J, Składanek. J. Ulrich i in. R e ży ­
seria W . R adulskiego, dekom cie O. R exa.

B ilety  do nabycia w kasach T eatrów  
M iejskich i w k asie  biura ABO. ul. Ru- 
towskie-go 2, tcl. 26—56.

—  popołudnlów kl w  Zielone Święta w 
Teatrze Wielkim. W obec w ielk iego p o w o ­
dzenia sztuki „Porw ana narzeczona, czy li 
jak s ię  śm ieje i p lącze L w ów ", Teatr Wiiel 
!d gra w  n iedziele 4-go  i w  poniedziałek  
5 czerw ca o  godz. 3.30 popoł. „Porw aną  
narzeczoną". Celem  um ożliw ienia szero ­
kim w arstw om  publiczności zobaczenia 
tego w spaniałego w odew ilu , na przed sta­
w ienia popołudniow e w  Zielone Św ięta  
obow iązyw ać będą ceny najniższe o-d 45 
gr. do 3.50 zt.

Coloscum. D ziś .prcinjera 1-ej rewii 
zespołu „W esoły  Uśmiech" ]>od k ierow ­
nictw em  ulubieńca Publiczności W ła d y sła ­
wa Sadow skiego. O degraną zostanie rewja 
p. t. „Bridge Ekspress" W ażniejsze num e­
ry programu jak: W szystk iem u winna 
ciotka, Ja lubię tę robotę. Gość z  bramy, 
W Argentynie, Ś w ia tow a  atrakcja Thee. 
Imrc V iolełta. Akrobatyczna Rumba i t. d. 
dają rękojmię, że  program ten spotka się  
z aplauzem  publiczności. Na ekranie w ielk i 
■przebój Paramountu p. t. „Demon W ie l­
kiego Miasta'* oraz „Rangę .

— Z Małopolskiej Straży Obywatelskie) 
we LwOwle. W zy w a  się  w szystk ich  człon  
ków  do grem ialnego udziału w  XIII P ie l­
grzym ce do Zadw órza w  dniu 4 czerw ca , 
urządzonej przez S ok olstw o lw ow skie. 
W ycieczka odbędzie sio bez w zględu ma 
pogodę. Po karty uczestn ictw a i inform a­
cje zg łaszać  się  należy w  Sokole-M acierzy  
przy ul. Z im orow icza S codziennie m iędzy  
godz. 18—22. W yjazd z G łów nego D w orca  
r.odz. 8.30 rano, w yjazd  z D w orca P o d ­
zam cze godz. S.40 rano.

— Fabryka tytoniu na XIII Targach 
Wschodnich. W paw ilonie M onopolów  Pafl 
slw o w y ch  na XIII T. W ., które się  odbędą J 
od 3 do 18 czerw ca , ustaw ił Polski M ono­
pol T yton iow y m aszynę do fabrykacji pa- 
pierosów  i ich opakow ania b ez  dotknięcia  
ręki ludzkiej. P ierw szy  raz publiczność z o ­
baczy, jak Polski M onopol T y ton iow y  w y ­
rabia sw e  .papierosy, a m aszyna, w yrab ia ­
jąca pudelka i pakująca tę papierosy, z a ­
chw yci napęw  no każdego sw a w ielostron­
ną, autom atyczną pracą.

— Szkoła zawodowa żeńska T. W. R. 
w e Lwowie. Piekarska 9. urządza w  naj­
bliższych dniach pokaz w ykw intnego  na- ! 
krywania sto łó w  w edle  w spółczesnych  1 
w ym ogów  estety k i i h igieny. z  za sto so - j 
waniem  b ielizny  sto łow ej, porcelany, i 
srebra i szkła w yłączn ic  w yrobu krajo- i 
w ego. R ów nocześn ie  odbędzie s ię  pokaz  
w yrobów  Szikoły gospodarstw a d om ow e­
go ; impreza ta jako pierw sza tego rodza­
ju próba urządzona przez Śzkołę , budzi 
duże zainteresow anie wśród naszych pań. 
Dochód ze  w stęp ó w  (50 gr.) przeznaczono  
na kolonie w akacyjną w  Slobódce Leśnej.
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Z sa li koncertowej
Wieczór m uzyczny hursu koncer­

towego prof. J . Hoffmana 
ze Szkoły M u z. Sabiny Kasparek.

Koncept uczenie kursu koncertowego 
pręt. Jana Hoffmana przestawiał wyai 
ki poważnej i solidnej pracy pedagogi­
cznej. Inteligentne podejście do utworu, 
zrozumienie jego cech stylistycznych i 
ii solidna technika — oto walory tych 
uczniów, k tóre niewątpliwie w pierw­
szym iteędzie sa rezultatem wspólnego 
kierunku pedagogicznego. Na tpierw- 
szem miejscu wymienić należy p. Hildę 
Mieniewską, wykonawczynie Chorału 
Bacha i  iWarjacyj Symfonicznych Frań 
cka. pianistkę myśląca, skupioną, o 
przewadze czynników intelektualnych- 
technicznie 1 pamięciowo doskonale 
opracowaną. P. E. MtiJlerówna jest ta­
lentem wybitnie wirtuozowskim, któ­
ry  pozwolił jej zwyciężyć trudności 
techniczne koncertu Liszta. Interpreta­
cja jej. czasem może jeszcze nieco prze 
jaskrawiona pod względem efektów 
dźwiękowych, jest naogół dojnzała i 
muzykalna. P . Piechowićzówna ode­

grała koncert Rachmaninowa z  ładnymi 
tonem 1 z odcieniem miłego liryzmu, 
jakkolwiek tu znowu przydałaby się. 
silniejsze zróżnicowanie efektów bar­
wy. Technicznie była i ona na pełnej 
wysokości powierzonego sobie zadania.

P rzy  drugim fortepianie akompanio­
wał prof. J. Hoffmann.

Dr. Sf. Łooaczewska.

— Obchód ku czet Leona XIII i Piu­
sa XI. W sobotę 27 maja br. wieczo­
rem w lokalu Zjednoczenia Chrześci­
jańskich Związków Zawodowych za ­
wiązał się obszerniejszy Komitet ku 
uczczeniu wiekopomnych Encyklik P a­
pieży „Rorum Nowaram" a/ „Ouadra- 
gesimo Anno". Byli obecni delegaci 
Chrz,' Związków (Zaw., del. Bractw  
Kościelnych i Ligji Parafialny Czytelni 
Katolickiej, Zarządu Domu Katolickie­
go, delegatka Związku KatoL PoJek, 
Kongregacji Kupieckiej j wielu innych. 
Przewodniczył Senator Tfrulłie. Prz=d 
staw ił spraw ę obchodu i program ob­
chodu radca Liebhart.

Uchwalono urządzić obchód w nie­
dzielę dnia 25 czerwca br. a na protek 
tara obchodu uprosić J. E. Ks. Arcyb. 
Dr. Twardowskiego. Ustalone następu 
jący program obchodu: Msza Św. o  SC- 
9-toj w Katedrze, pochód z  Katedry do 
Domu Katolickiego, Akademia w wiel 
kiej sal ii Domu Kat. 1 przedstawienie a- 
matorskie „Bernardetta" ks. Hopka.

— Ze Związku b. Uczestników Woj­
skowej Straży Kolejowej R. P. wc 
Lwowde K. P. W.. Na wainem zebraniu 
Związku po udzieleniu absolutorium da 
wuemu Zarządowi wybrano przez a- 
ik-ktinację następujący Zarząd: prezes 
p. Adam Gogóła- wiceprezes: pp. Ka- 
zimii&r-z Raczyński ,• Bolesław Kościń- 
ski, sekretarz p. M'acław Mączka, 
skarbnik' p. Jan Mayer. W  dowód uz­
nania za zasługi położone na polu 
pracy organizacyjnej Okręgi: Lwow­
skiego, nadano godność dożywotnich 
honorowy cii członków Zarządu Okrę­
gu Lwowskiego: Generalnemu Sekre­
tarzowi Zarządu Głównego red. W a­
cławowi Wyszomirskićinu i naczelni­
kowi działu D. O. K. P. we Lwowie 
Kazimierzowi Raczyńskiemu, Walii' 
Zebranie miało nastrój bardzo poważ 
ny a  obrady z a k o ń c z o n o  okrzykiem 
na cześć Pana Prezydenta R. P. .j I. 
Marszałka Polski Józcta Piłsudskiego,

flieszczgiliwy wypadek w Rzeźni.
Wazorai w południc maszynista Rze 

żni miejskiej Adam Bożek uległ nie­
szczęśliwemu wypadkowi> Podczas 
obsługiwania maszyny włożył en lewą 
rękę w  tryby  rozpędzonego koła. Za­
nim zdołał pomyśleć o  Zatrzymaniu 
maszyny, koło odcięło mu rękę. w  bar 
dizo groźnym stanie odwieziono k o  do 
szpitala.

Zaparcie. Już starzy m istrze sztuk; V- 
karskiej stw ierdzili, że  natin^Jna v .r a  
gorzka Franciszka Józeła znakom icie prze 
czy szczą  jeiita. j •



Nr. z dnia 2 czerwca 1553.

Higiena włosów w lecie
W słoneczne i upalne dni letnie, kic- 

- \ parne na plażach, w  ogródkach, czy 
w polu poddają się działaniu promieni 
słoneczny eh, kapelusz jest przeważnie 
odrzucony na bok. jako rzecz zbytecz­
na. Ale nie wolno zapominać jednocze­
śnie o pielęgnacji włosów, które podle 
gaja działaniu często szkodliwemu róż 
nyeli czynników.

W czasie upałów trzeba przede- 
wszystkiem pamiętać 0 tern, że głowa 
■poci sie tak samo. a może i więcej’, niż 
ciało i że należy włosy jak najczęściej 
myć. .Tak często należy myć tłuste wio 
sv? Nie trzeba czekać, od mycia <lo 
mycia, aż staną się tłuste, leciz przez 
mvcie głowy przynajmniej .raz na ty ­
dzień zapobiegać temu. Na włosy dzia­
ła doskonale płyn ściągający, wcierany 
na moc.

Nad rzeka i nad morzem włosy od 
ciągłego moczenia się stają się kruche 
i szorstkie, zwłaszcza od wody mor­
skiej. Należy natychmiast po wyjściu z 
kąpieli morskiej lub rzecznej, spłókać 
włosy czystą wedą. Ale nie zawsze ma 
sie miękka wodę pod ręką. Najlepiej 
starać się możliwie jak najmniej mo­
czyć włosy. Dla tych pań. które lubią 
Podczas pływania zanurzać głowę w 
wodzie, najbardziej wskazana jest ści­
śle przylegająca do głowy czarka gu­
mowa pud zwykłym czepkiem kąpiclo 
Wy-m, przyczeni doskonale przeciw­
działa przedostaniu sie wody cienka 
warstewka wazeliny na czole nrav 
brzegu czepka. Dobrym również środ­
kiem ięst paseczek ze skóry gemzowej 
Pod czepkiem kąpielowym: paseczek
len pod wpływem wilgoci rozszerza 
się i  nie przepuszcza dalej ani kropli. 
Jeżeli jednak zdarzy sie tak. że włosy 
Przemoczą się. trzeba je natychmiast po 
wyjściu z kąpieli mocno wytrzeć do 
suchości a na noc wyszczotkować. M.

Wystawa psów rasowych we Lwowie
Zgodnie z zapowiedzią ogólno-połska 

wystawa psów rasowych w e Lwowie 
odbędzie się w  czasie Świąt Zielonych 
tj. od 3-5 czerwca. W ystawa zaipowia- 
od 3 do 5 czerwca. W ystaw a zapowia­
da sie nader okazale. Liczne zgłosze­
nia napływają ze wszystkich stron Pol 
siei. a zainteresowanie nią z każdym 
dniem rośnie. I nic dziwnego, taki prze 
gląd najpiękniejszych rasowych oka­
zów cieszy się zawsze i wszędzie wiol 
ka sym patia, nietylko hodowców i 
znawców ale i jak najszerszej publicz­
ności. Któż bowiem nie docenia za­
sług tego najwierniejszego przyjaciela 
człowieka, oddającego mu nieocenione

p r z y s łu g i  na każdeni niemal polu pracy 
j w każdej dziedzinie. W  bież roku, 
prócz ślicznych okazów Psiego rodu, 
wystąpi ca ta sfora psów gończych lir. 
Potockiego, będziemy też oglądać cie­
kawie tresowane psy straży  granicz­
nej i psy przewodniki ociemniałych 
żołnierzy — a ze znajomych z mb. ro­
ku madra wilczyca por. Hompescha, 
będzie się popisywać z równie mą­
drym synem Gromem! Komisja sędzio­
wska składa się z najwybitniejszych 
znawców sportu kynologicznego. Jako 
nagrody dla wystawców przeznaczono 
dyplomy na medale złote, srebrne. 1 
branżowe, oraz listy pochwalne.

Vlasta Burian
p rzyjeżdża do W a rsza w y.
W piątek, dnia 2-go czerwca b. r. 

przyjeżdża do W arszawy V!asta Bu­
rian, wybitny aktor czeski w raz z re­
żyserem Mac Fricem. Zaraz po' przy­
byciu gości rozpocznie się realizacja 
pierwszego dźwiękowca p. t.: „Dwa­
naście Krzeseł", w którym  w  rolach 
czołowych wystąpią: Vlasta Burian,
Adolf Dymsza i Zulia Pogorzelska. Rc- 
żyserję prowadzą Mac Fri.cz i Michał 
Waszyński. Miasta Burian zabawi w  
Polsce około miesiąca.

, PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA- 
' NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ.

Powrót prosperity w  Ameryce?
zło te j klauzuli.Stany Zjednoczone po zniesieniu

Otwarcie wystawy rze źb  
P. Baltarowicz - Dzieiińskiej.

W  Muzeum Przemysłu Artystyczne­
go we Lwowie (ul. Hetmańska 20) zo­
stała otw arta w ystaw a rzeźb Zofii 
Ualtarowicz-Dzielińskiej.

Na uroczystości otwarcia wystawy 
byli obecni pp.: prof. Uniw. dr. Edm. 
Bulanda, prez. Tu w. Przyj. Sztuk P '? - 
knyuh. Henryk Cieśla, kustosz Muze­
um, dyr. Toeplitz, star. Jcizy  lir. Łoś, 
J>rof. Uniw. J. K. Wlad. Kozicki, art. 
hial. Batowski. oraiz przedstawiciele 
inteligencji lwowskiej, jak również 
Przedstawiciele ludu wiejskiego z Jary 
czowa.

Artystkę powitano kwiatami. Wzru- 
sząjacyin był moment wręczenia rzeź- 
biarce bukietu białych b zów  pnzez 
wiejska dziewczynkę, oórkę chrzestna 
artystki, przybyła z rodzinnej wsi P- 
■Bal tą rowie/^Dzielili sklej. Z pracami 
młodej artystki zapoznawali się szcze­
gółowo pierwsza jej 'nauczycielka ry­
sunku Zofja Gołąibowa i o. Batowski. u 
którego również artystka studiowała 
rysunek.

W ystaw ę, otwartą codziennie od 
godz. 10— 14. zwiedzają liczni miłośni 
cy sztuki i wycieczki zbiorowe z poza
Lwowa.

Aresztowanie urzędnika poczfow.
Wczoraj rano na Głównej Poczcie 

naczelnik Urzędu zastał starszego kom 
ttolora Józefa Orłowskiego na czynie 
kradzieży amerykańskich listów. We­
zwani Wywiadowcy przeprowadzili ° _ 
sobista rewizję u Orłowskiego i zmale- 
źli przy mim kilkadziesiąt listów w ar­
tościowych. Równocześnie przeprawa 
dzotno rewizję w  mieszkaniu w innego  
w Brzuchowiicach. Podczas przesłucha 
nia Orłowski, którego zaraz areszto­
wano, przyznał się do winy,. Fakt uję­
cia go na kradzieży je9t końoem jego 
kariery, gdyż miesiąc miał on iść 
już na emeryturę. Obecnie zaś straci 
do nici zupełnie prawo.

Uchylenie klauzuli złota w Stamach 
Zjednoczonych wywołało w Ameryce 
poważne różnice zdań i najbardziej 
rozbieżne opinje. Ustawa przyjęta 
przez Izbę Reprezentantów nosi 'ofi­
cjalną nazwę „ustawa o ustaleniu jedno 
litej wartości środków płatniczych w 
Stanach Zjednoczonych". Ustawa ta w 
najbliższym czasie ma być przedłożo­
ną Senatowi, który w ciągu tygodnia 
uchwali ją w tem samem brzmieniu.

W  uzasadnieniu do ustawy stwier­
dzono, że uchylenie klauzuli złota na­
stąpiło z tego powodu, iż nie odpowia­
da ona obecnym wytycznym polityki 
gospodarczej i walutowej Stanów Zje 
diioezonycli. przestaje być przeto w 
Przyszłości wiążącą. Według opinii 
sfer nieoficjalnych ustawa ta ma na 
celu uzyskanie przez Rooseyelta cał­
kowitej swobody na londyńskiej kon­
ferencji gospodarczej. Potw ierdza to 
fakt. że wniesienie projektu ustaw y do 
parlamentu nastąpiło bezpośrednio po 
konferencji, odbytej przez Rooseweilta 
z członkami delegacji i rzeczoznawca­
mi amerykańskimi na konferencję 
londyńską. W  czasie konferencji sena­
to r Steagall oświadczył, że po przyję­
ciu ustawy żadnej Płatności i zobowią­
zania państwowe czy  obligacje nie bę­
dą płatne w izłocie. Stanowi to  część 
programu pomocy Rooseveltą i przyię 
cie ustawy iest .ieduern z najdonioślej­
szych wydarzeń w historii polityki 
walutowej Stanów. Pociągnie to za so­
bą niewątpliwie chwilową odbudowę 
prosperity. Uchylenie klauzuli złota 
obejmuje wszelkie państwowe papiery 
Stanów Zjednoczonych, opiewające na 
złoto wse.ysfkie prywatne papiery 
wartościowe i zagraniczne zobowiąza
liia w  złocie.

O przygotowaniu Stanów Zjcdnoczo
.tiydi do walki na konferencji gospo­
darczej świadczy również pnzyjęcic

przez powołana niedawno komisje dla 
k o n tro li ustaw przemysłowych szere­
gu wniosków, zmierzających do pod­
wyższenia ceł ochronnych. W czasie 
dyskusji nad tu sprawa na posiedzeńiu 
kongresu próbowano nowe zw yżki cen 
motywować w  sposób bardzo niewin­
ny, stwierdzając, iż po ogólnym podmę 
siewu poziomu cen na rynkach świa-to 
wych. do którego to celu dążyć ma 
konferencja londyńska — nowe cła nie 
naruszą status quo. Oznacza to niewąt 
pliwie powrót do protekcjonizmu w  | 
Stanach i likwidacje wyznawanej prze« 
Roosevclta zasady, iż cła ochronne sta 
nowią przeszkodę do opanowania kry­
zysu. Znamienne jest również, żc i w 
projektach ustaw y o pomocy dla far­
merów przewidziane są cła. które wy­
równać niaja podatki wewnętrzne na­
łożone na przetwórczy 'przemysł rolni­
czy.

•Naogól stwierdzić należy, że uchyle­
nie klauzuli złotej wśród członków 
rządu w yw ołało 'bardzo poważne za- 
slrzeżenia. Najsilniej brzmi w  tej spra­
wie sprzeciw senatora Giassa, b. sakrę 
tarza skarbu i twórcy systemu Fe Je,rai 
Reserve Board. Oświadczył on. że decy 
z ja ta winna być zaskarżona do sądu 
najwyższego, gdyż jest bezwzględnie 
sprzeczna z konstytucją 1 obowiązują- 
cemi w Stanach normami prawnemi.

Rozporządzenie wykonawcze do  tej 
ustawy przewiduje, że wszystkie mo­
nety i  pieniądze papierowe, które do­
tychczas były emitowane lub będą emi 
towane w przyszłości, mogą być zu­
żyte na zapłacenie wszelkich publicz­
nych i prywatnych długów po ustalo­
nym przez rząd oficjalnym kursie.

Sekretarz skarbu Woodin oświad­
czył, że przyjęcie ustawy likwiduję do 
tycbclzasową niepewność, co do zobo­
wiązań zawierających klauzule złola. 
W  Przyszłość: więc wszystkie stare

zobowiązania, opiewające na zfoto. wy 
r ó w n a n e  zostana nowemi zobowiąza­
niami. nie przewidująccmi złotej klau­
zuli. W  ten  sposób problem długów p u ­
b lic z n y c h  i prywatnych unormowany 
zostanie na podstawie nowej ustawmy. 
Tak więc długi wojenne i należne Ame­
ryce sumy ulegną redukcji o 15 proc.

K. M.

Z  E K R A N

E k s ta za .

W sprawie popierania drobnego budownictwa.
które rozesłane zostaną przez „Rekla 
mę Pocztową".

Nadito Ministerstwo wyjaśnia, że 
określenie „mały tam dom" -oznacza 
budynek mieszkalny o jednej lub dwu 

kondygnacjach, conajwyżej 5-ciu iz­
bach i powierzchni podłogi, nic prze­
kraczającej w obu kondygnacjach 110 
mir. f w.

Jak donosii Polską Ag. Public. Mi­
nisterstwo Spraw Wewnętrznych, 
wystosowało do Wojewodów pismo 
okólne w  sprawię popierania drobne­
go budownictwa. Nawiązując d.o wyda 
neg-o już poprzednio w  tej kwestii o- 
kólnika. Ministerstwo zawiadamia, że 
w  zarządzie Banku Gospodarstwa Kra 
jowego opracowane zostały na pod­
stawić prac konkursowych projekty 
jedno rodzinnych domówi mieszkalnych. 
Osoby, ogłaszające do zatwierdze- 
niia tego rodzaju projekt budowy, ko­
rzystają z  ulg przy opłacie za pozwo­
lenie mą budowę. Katalog tych projek­
tów nabywać można w ę wszystkich 
oddziałach B. G. K.

Ponadto Ministerstwo Spraw W ew­
nętrznych poleca, aby  we wszystkich 
urzędach wojewódzkich, starostwach i 
zarządach gmin miejskich wywieszone 
byłyl w  widocznych miejscach plakaty 

J orojpagandowe .Buduj Dom W łasny",

Sieć tram w ajów  w  Polsce.
Jak wynika z ostatnich zestawień 

Głównego Urzędtl Statystycznego, dlu 
gość linii tramwajowych w Polsce wy 
nosi obocnie 265 km. Liczba wozów 
tramwajowych w( Polsce wynosi ogó 
łem 1.748, w  tem 1.594 wozów osobo­
wych.

W  roku 1932 tramwaje W Po1sce 
wiozły łącznie 348300.000 pasażerów.

Realizował Gustaw Machały, produk­
cja Elekta-Filni (Kino Pałace).

W krótkich słowach nie "posób omó 
wić dokładnie tego filmu, który moż- 
miby uznać czołowym majsterszty­
kiem sezonu. Posiada on pełnię walo­
ru treści i formy, rzadka dotychczas 
równowagę art,ystyez ?ą. To każe nań 
zwrócić baczną uwagę, nawet poza ży 
wą .reakcją emocjonalną jaka budzi, i 
głęboki cm  przeżyciem estetyczucm, 
jakiego dostarcza.

Pod względem treściowym jest to 
problcmatjka miłości, najwidoczniej 
ulubiona przez Machatego (przykład: 
„Eroticon". „Łzy dwudziestoletniej"). 
Młoda kobieta, wydana za człowieka, 
który jej erotycznie nie odpowiada i 
nie rozumie i jej potrzeby nrTości. opu­
szcza męża i przypadkowo dopiero 
znajduje człowieka, z którym przeży­
wa miłość na poziomic ekstazy. Pro­
blem zawodu miłosnego na początku 
utworu, mimo przekonywującej w y­
mowy zdarzeń, nie zda.e się być dra­
matyczny na iniarę cierpień psychicz­
nych bohaterki. Później jednak, gdy 
miłość sfaje się faktem najpromien- 
iiicjszym i ekstatycznym, idea prawa 
człowieka do szczęścia przez miłość o- 
raz twórcze działanie miłości stają się 
najdobitniej wyraź-aucmi (prawdami. 
Specjalny sens przekonana o moralnej 
dobroci' i cck>wościi istnienia posiada 
przepiękna partja końcowa, gdzie ra­
dosny wysiłek robotniczy, szerokie 
horyzonty świata i obraz kochanej ko 
biety z dzieckiem na ręku wydają sę  
kochającemu mężczyźnie rozszerze­
niem i ego osobowości na świat cały i 
jego przyszłe pokolenia

Pod względem formalnym Machaty 
okazał się w  „Ekstazie" mistrzem lere 
ślenia nastroju. Wyczucie gry świateł 
i cieni, opanowanie kompozycyjna 
fr a g m e n tó w  j pełnych ujęć, ą przede- 
wszystkicm do wyrafinowanej subtel­
ności d o p r o w a d z o n ą  gra przedmiotów 
martwych sprawia, że nic dostrzega 
sdę niemal ubóstwa partji dźwiękowe} 
filmu. Na-stroj-owość Machatego da się 
porównać chyba z  liryzmem Eisenstei­
na . albo też subtelnością epicką, Ma- 
mouliana i Steinberga. Przy tem wszy 
sikiem doskonale przeżyty f ujęty ele 
ment ruchu staw ia „Ekstazę" w  rzę­
dzie 'tworów czystego kina, choćby na 
w et było to kino — nieme.

bwl.



8 Nr. z dn:3 2 czert* ca 1933.

Budowa grobowca-kaplicy
Ja n a  K asp ro w icza,

Budowa grobowe i-kaplicy Jana Ka 
sproY icza na Harendzie w  Zakopa­
nem dobiega końca. Potrzeba jeszcze 
dać odpowiednie ogrodzeń/e parceli, 
uą której kaplica została zbudowana, 
zbudować most (dla pieszych). założyć 
ogród, udekorować wnętrze kapkcy i 
t. d., tudzież pokryć zobowiązania z 
tytułu dokonanych już robót wynoszą 
ce około 5 .5 0 0  zł. Na przeprowadzenie 
powyżej wymienionych robót i na po­
krycie długu potrzeba jeszcze około 
25.000 zł.

Komitet Budowy postanowił doło­
żyć wszelkich starań, aby zwłoki wiel 
kiego poety w tym roku dnia 1 sierp­
nia, jako w 7-mą rocznice Jego zgonu, 
zostały złożone na wieczny spoczynek 
w kaplicy, ku Jego pamięci zbudowa­
nej.

Aby zdobyć fundusz, potrzebny do 
ostatecznego ukończenia robót, komi­

Migdzynar. w ystaw a mody 
w  Wiedniu.

Donoszą z Wiednia: P rezydent Mi­
klas dokonał fu otwarcia międzynaro­
dowej w ystaw y mody. obejmujące- 
eksponaty wszelkie z dziedziny prze­
mysłu związanego z modą. W w ysta­
wie wzięło udział szereg wybitnych 
malarzy m. i-n, prof. Witzmann i Al­
fred Kunz

Najbardziej jednak interesującą czę­
ścią w ystaw y jest jej część historycz­
na, zorganizowana przez dyrekcję 
Muzeum miejskiego Muzeum Histo­
rii i Sz+uki. W ystaw a ta obejmuje sze­
reg cennych eksponatów z dziedziny 
kostiumologii, m. tn. stare stroje tea­
tralne, stroje "dworskie etc.

2 amerykańskiego rynku 
film ow ego.

Słynny rysownik Walt Disney, je­
den z filarów filmu rysunkowego, 
twórca popularnego typu myszki Miki, 
pracuje obecnie nad wykonaniem fil­
mu „Ala w krainie Cudów“. Będzie to 
połączer. ie filmu rysunkowego z fil­
mem zwykłym, w którym rolę tytuło­
w ą grać będzie Mary Pickford.

W alt Disney pracuje patatem  nad 
nnym filmem rysunkowym z myszką 

Miki, który tern sie będzie różtłił od 
dotychczasowych filmów z  tej se fii 
że będzie długometrażowym. Także 
i !ym iazem wplecione będą sceny wy­
konane przez żywych aktorów.

IE S P O R T U .
MINISTERSTWO KOMUNIKACJI 

UDZIELA DALSZYCH ZNIŻFK KOLEJ.
P. Z, P. N. otrzym ał z Min. Ko-muuika- 

cjfyzaw iadom ienie, iz do urucfmrruwia po­
c iągów  popularnych na zaw od y  piłkarskie  
P olska— Belgja w  dn u 4 czerw ca  b. r., 
w y sta rc zy  zgłoszen ie  350 osób Zniżka w y ­
nosi w ó w cza s 70 prc. normalnej ceny  
biletu.

O rganizacją pociągów  popularnych zaj- 
tnujW się Biuro Podróży „Orbis", dc k tó­
rego należy się  zw racać po informacje.

ZAW ODY PIŁKARSKIE TOLSKA-BELOJA 
BEDA SFILMOW ANE.

Jak się dow iaduienr z i5. 7 P. N. za
■»odv piłkaTskie Polska - Belgia, które się  
odbędą w  il.tfu 4 e z in * '  a b r. Ja Stad io­
n i e '  I m .  M a r s z o  t!c .fż  P i l -  
śz« w i e , k aśs ... si; hi i o *v a ' i 
o p e r  roru bot.-
tiin io * eęn  e n r / . io c k j ^ .

kot. Kurletfc &{<
111 e 111 v  z zawodó-w i 
p ubije iitośc i 3 ■ 
n y w  ki.tamat 
d'. "Jatkach.

Jak -,:e o -n  idutem y P. Z P. N. z im ie -  
jjsb y  ludną kopię tego iilmu i w  ten 

• ,;«jk *.b iHipoczątkowsć zbieranie pani .ątek 
i .dokumentów w ażniejszych w ydarzeń  
\ |  dziejach polsk iego sportu piłkarskiego.

■ Tm te'i będzie 
iraiacii w r z ’*-

K k i e g p  w  
tvi zez znanego 

ą.eiownika działu

ę »erziii?tsze mo 
■huu zapełnionych  

•■'wświetla- 
aktualnycU

tet postanowił zwrócić się do w szyst­
kich, których łączyły z  Janem Kaspro 
wiczem uczucia Przyjaźni, bliska zna­
jomość, albo złpzumienU i szacunek 
dla Jego twórczości, z apelem, aby 
drogą składek umożliwili to piękne 
dzieło w  tym roku dopjmwiadcić do koń 
ca i przyczynili aę  tem samem do te­
go-, by wielki poeta miał na Swej uko­
chanej ziemi podhalańskiej, grób go­
dny Jego chwały.

Wszelkich wyjaląlień w tej sprawie 
udziela proi. W ładysław Jarocki, Kra­
ków, Akademia Sztuk Pięknych,

Badania nad tępieniem muth.
Rozpoczęte. m  roku 1930 ar zez prof. 

dra NiklewsJciego z iniajatywy Mini­
sterstw a Spia.w W ewnętrznych bada­
nia nad tępieniem much w  oborniku 
były w  r. 1932 prowadzone nadał w  !ą 
boratorjum Zakładu Fizjologii Roślin i 
Chemji Rolnej Uniwersytetu poznań­
skiego oraiz na miększą skalę wr obo­
rach majątku Przybrody pow. poznań­
skiego.

W  wyniku doświadczeń stwierdzo­
no. źe siedliskiem, wylęgania się much 
jest obornik, a najskuteczniejszym I’ za | 
zarazem najtańszym środkiem ich tę­
pienia jest azotmiak. który dotychczas 
nigdzie w doświadczeniach zagranicą 
me był brany pod uwagę Zastosowa­

n ie  mieszaniny 4  kg, azotfflafcu i 10 k g  
torfu na 100 kg oborrTka zaib'ta la rn y  
i jaja much. Muchy nie wylęęąćą się 
flrawie zupełnie. Mniejsze ilości azot* 
maku od ró l kg do 1 kg. na. 100 kg 
obornika powodu te w—datne zmniejszę1, 
nfe się ilości much. P rzy dawce 2 kig. 
afotniakuna 100kg obormka koszt wyno 
ś. 46 gr., gdy przy zastosowaniu ltuiycfc 
środków dochodzi do y  zł Azotniak do 
doświadczeń, został dostarczony baz- 
płatnie przez Państw . Fabryk* Z^uąz- 
kfy$7 Azotowych w  Chorzowie.

DAJ GROSZ NA CELE TOWA­
RZYSTWA SZKOŁY LUPOWEJ-

Gdynia łącznikiem między Szwecją a Angiją
S zw e d zk i projekt uruchomienia promu parowego na linii Gdynia Szwecja — Anglia.

Już przed wojną omawiano w  Szwe­
cji plany uruchomienia promu parow e­
go. który jako punkt wyjściowy miał­
by  port Bałtycki lub Rewel w  Rosji, 
a któryś z portów angielskich, jako 
punkt temrncus. W  ten sposób projek­
towano przewożenie towarów bez 
przeładunku via Szwecja z Rosji do1 
Anglii lub v*ice versa, Wojna i zaszłe 
po niej zasadnicze zmiany w  ugrupo­
waniu państw nad brzegami Bałtyku, 
zahamowały urzeczywistnienie tych 
planów. V/ ostatnich latach, gdy Pol- 
ska i port jej na Bałtyku — Gdynia — 
zajęły tak wybitne stanowisko w ze­
wnętrznym  handlu szwedzkim, piany 
te zyskały na nowo swój walor i. jak 
donoszą prsrna szwedzkie, stały się o- 
becnie b a iizo  aktuaine,

Główną przeszkodą, która uniemoż­
liwiała dotychczas zrealizowanie pro­
jektu komunikacji przy pomocy promu 
między Szwecją a Polską, był brak 
niezbędnych ku temu kapitałów. Obec­
nie jednak, jąk stwtieróizaiją źródła

m asow e szwedzkie, szkopuł ten zo­
stał zwalczony i można przystąpić Już 
do opracowania szazególowegp projek 
tu komunikacji przy użyciu promu 
rurow ego pomiędzy portem połudmo- 
wo-szwedzkim Ystad a Gdynią, 

Początkowo zamierzono uruchomić 
prom motorowy o cechach łamacza lo 
cłu, długości 68 metrów, na pokładzie 
którego mogło sne zmieścić 20 wago­
nów kolejowych. Niezbędny kapitał w  
wysokości 200.000 koron miał być w 
większej części dostarczony przez po­
ważne przedsiębiorstwo stoekhoim- 
skie, wyspecjalizowane w  organizo­
waniu transportów-chłodmi. Pozo­
stałą część kapitału miało dostarczyć 
iz edne strony miasto Ystad, z  drugiej 
zaś Polska, gdzie miała być emu o wa­
li a część akcyj uprzywilejowanych- 

Przed kilku miesiącami założono w 
m. Varberg (zach. Szwecja) spółkę 
ascWna, która ma na celu uruchomie­
nie komunik? cii przy pomocy promu 
między portem Yarberg a portem

Program radiowy*
Czwartek, 1 czerwca.

L w ow . (381). Godz- 11*40: C ods P rze ­
gląd P rasy  Pol&k 11*59 Kom .Meteor. 
Gł. W ojsl St. M eteor 11‘57: S ygn a ł 
czasu z  O b«erwat. Aswonom . w  W arsza­
w ie . hejnał z W ieży  M ariackiej w  Krako- 
w ie . O dczytan ie program u na dzień  
b ieżący  12.10 M uzyka z Dlyt gram ol. 
13*20: Kom P aństw , lnsty*. Mereo> z  W ar 
sza w y . 13 ‘25 — 15*10: P rzerw a . 15‘10' 
Kom. P aństw . Justyn F ksportcw ego. 15*15: 
Kom. gospodarczy 15*25, M uzyka z p ły t  
i L w o w sk a  G iełda Z bożow a. 16: „Studium  
nauk praw a . i um iejętność politycznych 1 
(z cyklu  w y k ła d ó w  radiow ych dla a b i­
turientów ) w y g ł. dr. Kamil Stefko, prof. 
Uniw . J. K. 16*15. M uzyka z p ły t gram ol. 
16*25: Trans, z W arszaw y . Lekcja języka  
francuskiego Lekti r p. L uciea Roąuigny. 
16'40; Trans z W arszaw y. J a n  W łady­
s ła w  D aw id, jako uczony i pedagog1* w y g i. 
p. H enryk Lukrec. 17: M uzyka z  P?yt i 
,.S ilva  Rerum". 17*20: U tw ory  fortepiano­
w e  w  w yk . d, Marji G eistów ny. 17*40: 
Trans, z W arszaw y. O dczyt aktualny. 
17*55: O dczytanie p ro g a iu u  na dzień na­
stępny. 1 czerw ca  godz. 18— 18*15: Trans, 
z W a rszaw y  N ieznany m icator  konkursu 
poetyck iego  P. R. „W spom nienie p ośm ie i-  
tne‘‘ w y g ł. p, Zygm unt K isielew ski. 18‘1S 
D. c. progi amu z W arszaw y. 19: „Czer­
w on y  książę i jego ucieczka z w ięzienia  
Karm elitów w e L w ow ie" w y g ł. dr. Zofja 
Krzemioka. 19*15: R ozm aitości. —  Komun* 
kat M ałop. T ow . „Zachęty" do hodowli 
koni. 19*30' Kwadrans literacki. „Sabałow e  
bajki" w y g i p Jan G ałdyn z W arszaw y, 
i 9*45: P rasow y Dziennik R adiow y. 30: 
Trans, z W arszaw y! M uzyka lekka^w w y -  
koinanii orkiestry P  R. pod dyr. Starusła-

B r u k  z
Magistrat Pragi czeskiej zdecydował I 

przyjąć ofertę wiełk-ej fabwki Juty, 
która c h c e  bezpłatnie wyłożyć jezdnie 
ulicy juta. Oryginalne pokrycie jezdn 
z juty ma . podobno zalety w postać 
pochłrniania 'ląłasu i niewytwarzaniu 
łcurziu. Na próbę ma być w  ten sposob 
wy łożona ruta ićdńŁ z  uJAp saskich.

v a  N aw rota. Stefania Mihercwa (sopran) 
i Ludwik Urstein (akomp.), W  przerw ie  
trans, j* W arszaw":. Mji- dom ości soorto- 
we. Dod. do P -a s  Dziennika R adjow egc  
21*30: Trans, z W arszaw y S łuchow isko  
„Syrena* w /g  G om ulickiego i „Lekcia *aii- 
ca‘‘ w /g  K lem ensa Junoszy -  Szaniaw skie­
go. 22*15, „Wspomnienie**, reportaż mu­
zyczny p ośw ięco n y  Selm ie Kurz —  w  opr. 
p. Celiny Nahlik. 22*55: Komunikaty. 23—  
24: Muzyka taneczna.

Piątek. 3 czerw ca .
Lwów. (381). G odz. 11*40 Codz P rze­

gląd P ra sy  P olskiej. 1 1 5T : Kom. M eieor. 
Gł. W ojsk. S + M eteor. 11*57: Sygn ał czasu  
z O bserw at. Astronom  w W arszaw ie hej­
nał z  W ieży  M ariackiej ~v K rakowie. Od­
czytan ie  programu na dzień b ieżą cy  12*10: 
M uzyka z płyt. 13*20: Kom. P aństw . Insty- 
‘utu M eteor. 13*25— 15*10: P rzerw a. 15*10: 
Kom. P aństw . Instytutu E ksportow ego. 
15*15: Komunikat gospodarczy. 15‘25: Lw. 
G iełda Z oozow a. 15*30; L w ow ska Chwilka  
M orska i Kolonjalna. 15*35, A u dsfja  dla 
dzieci: „ S tra ża cy ' w /g  K a d en T  Ęjąndrow- 
s k ie io  w  opr. c ioci Ady. 15*50: M uzyka  
z p łyt gramof. 16. „Studimm Lekarskie" 
w y g ł. dr. W łodzim ierz M ozołow ski, docent 
U. J. K, ( z  cyklu "w kładów  radiow ych  
dla abiturientów) 16*15: M uzyka z płyt  
gram of. 16*40: T , ans. z  W arszaw y . O dczyt 
z cyklu: „Um iłowanie przyrod y  ojczyste.”*. 
„Ochrona zw ierząt w  P oJste5 w ^ gi. prof. 
Janusz D om aniew ski. 17: Trans, z W ar­
sza w y . K oncert muzyki' 'ekkiei w  w yk . 
p. Janiny Św ięcick iej. K azim ierza W orcha  
i Ludwika U rsteira. 17*53: O dczytanie pro­
gramu na dzień następuj 18: Trans, z  W ar  
szaw y . M uzyka lekka W  przerw ie : reper­
tuar teatrów  iwOwskicb, 19; „Dziennikarze  
angielscy  w  P ow stan iu  Styczniow em *1 
feljeton h istoryczn y  dr H enryka W er--  
szyck iego. 19*15* R ozm aitości. 19*30: Trans, 
z W arszaw y. „Gdzie są  wasi koBkurenci*1, 
w y g i. p. Kaz. Jabłko-uiśk;, 19*45; P rasow y  
Dziennik R ad iow y. 30: R^rawanka mu 
zyzzna dr. Alicji Sim onow ny. 30*15: Trans.

W arszaw y. K oncert sym foniczny ze stu­
dia. W  przerw ie: W iadom ości s i r y o w e
: Dod. ao Pras. Dznennika P atljow ego. 22: 
trans, z W arszaw y. Felieton Iłterack:. 

„Cyprjan Kamil N nrv4d“ (zarys m i  fezy), 
w y g ł. p. C e z a iy  Jehenta. 32*15: M uzyka  
taneczna. 28*55: K om unikaty. 23— 24. Mu­
zyka  taneczna.

Immmgnam w Anr':i Rzecz prosta ' t  
między obu pr2,eds:ębioTStwam- musi 
dojść do porozumienia, i współpracy.

Sizczególmie aktualne stały  s 'e  plany 
i zamierzenia powyższe z  chwilą wpro 
wadzenia w Gdyni wolnego portu i za 
warcia umów tranzytowych miedzy 
Polską, Bułgarią i Rumunią W  ifen bo­
wiem sposobi po*wstają tu mozliwmści 
przewożenia produktów żywności o- 
wych i innych łatw o się psujących pro 
duktów bez przeładunku do Ang1); lub 
vice versa.

Z każdym dniem zysku ie na warto­
ści i znaczeniu dla gospodarki i komu­
nikacji szwedzkiej znakomicie urzą­
dzony port gdyński, o czem świadczą 
wymownie liczne artykuły oć ten te­
m at w ipnasae szwedzkiej. Należy 
więc spodziewać, zdaniem jism  szwe­
dzkich. które nodaia powyższe szcze­
góły projektu komunikacji promem 
parowym i zrealizowania go w  naj­
bliższej przyszliości. wzrostu Znacze­
nia Gdyni, jako wielkiego portu nr mo 
rzu Bałtyckiem.

S. J. P.

PRASA SZWEDZKA O ROZSZERZE­
NIE TRANZYTU PRZEZ GDYNIE

Dziennik konserw atyw ny .,Sven- 
ska Dagbiaded* zamieścił artykuł p. 
t.; W urost poriu gdyńskiego i >'er» 
znaczenie dla eksportu szwedzKiego**

Artykuł omawia układ zaw arty po­
między dyrekcjami kolei polskich, ru- 
m M sScii i bułgarskich w sprawi^ ujed 
mostajnienii taryfy, dotyczące! wago* 
nów bezpośredniej kormaihfCiu U- 
kład otwiera w noża — pisze dziennik 
— dla poważnych ekspedycyj tow arów  
z  krajów bałtyckich do Polski i na 
Bałkany i vice versa vi.a Goyuia. Te 
bezpośrednit transporty tranzyt owe 
mogą przyczynić się do nowej orien­
tacji o ile chodzi o drogi przewozowe 
obecnie używane dla tatach towarów, 
"ak owoce, jajka, mięso, ryby itd.; ale 
rów nież dia takich towarów, jak tytoń, 
artykuły tkackie, szkło, m aszyny i a- 
paraty. układ tranzytow y posiada w'iel 
kie znaczenie. Należy zauważyć, żc 
eksport mięsa z Rumunii oędzie mógł 
być z korzyścią, skierowany do Gdym, 
a nastapnifc do Anglii.

T ransport kolejowy przez Lwów I 
W arszawę do Gdym jest o  w itle  tań­
szy i prędszy, niż transport przez Wie 
deń, Fra.nkTurt a S er Briigge

Decydujące w' tej sprawie znaczenie 
posiada fakt. i i  wagony-chiodnie z 
trudnością znajdują Ładunek w drodze 
pouTOtnZj i  Angl . dio Rumunji, wów­
czas, gdy bardzo korzystne pówrotne 
ładunki można znaleźć dla ryb srwedz 
kich i norwaśkich via‘ Gdynia dc. Ru­
munii, Bułgarii i na Ukrainę. Bardzo 
szryumy system kontyngentów suoso- 
M’any w  Anglii do importu -yb zuruisz* 

i Norwegię do szukam? mnwch rynków. 
Dziennik sitwierdza, iż całe zagadnie­
nie jest obecnie bardzo szo-ęgołowo 
baaame w  kocach mteresujących się 
transportami w  wagonach-ahtodniaoh 
zarówno w  Szwecji, jak i mr Narwegjł.
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Szkolnictwo zawodowe w Stanisławowie.
R <z\voj szklili net w a zawodowego W 

Stanisławowie zasługuje na baczną 
uwagę. Ilościowo szkół nie wiele —: 
lecz wszystkie na wysokim .pog-ionJJL*.

Najwieks-zy rozwój wykazuje szkol 
nictwo handlowe. Obecnie mamy w 
.Stanisławowie 4 szKoly handlowe, a. 
to 4-leinia handlową męską, 3-letnią 
żeńską, 2-lotuic .liceum handlowe i 
szkolę przysposobienia kupieckiego. 
M s-zyslkie te zakłady mieszczą sie 
własnym, przed 2-ma laty1 wybudo­
wanym budynku, nowocześnie urządzę 
nym j przystosowanym  do wymogów 
higieny szkolnej.

Szkolnictwo handlowe istnieje w  
lw-Szem mieście od >at ilcdenastu. W  r. 
i9&  zostaje założona szkoła męska, 
htóira zq skromnycli kursów przemie- 
n |a się w  3 letnią. a wreszcie 4-ro let- 
!U:ł uczelnię handlową. Po pewnym 
czasie szkoła zostaje upaństwowiona. 
Obecnie nauka odbywa się w szkole 
Praktycznie — w pracowniach dla po­
szczególnych. przedmiotów. Głównie 
nacisk Ikładzie kierownictwo zakładu ' 
na wychowanie społec.zno-obywate’- 
^Kie uczniów, to też znaczenie wy­
chowawcze szkoły jest olbrzymie.

Szkoła żeńska założona przez T. S.
H. posiada pełne prawa szkół pań­
stwowych. M etody nauczania te sa- 
me co w szkole męskiej, z  uwzględ­
nieniem nauki gospodarstwa domowe- 
KO. Wreszcie w r. szk. 1932/33 zostało 
założone 2-letnic koedukacyjne liceum 
handlowe, które po pierwszej w izyta­
cji uzyskało pełne brawa szkół' pań­
stwowych: . W programie liceum — 
wykształcenie ogólne, zawodowe, nad 
h> seminaria gospodarcze.
! Dprócz tegio istnieje koedukacyjna szko
a Przysposobienia kupieckiego, która 

pomocników handlowych przyawfowit- 
• e Praktycznie do zawodu kupieckiego. 
W reszcie w r. ub. zostały otwarte 9- 
"hesięczne kursy dla absolwentów 
szkó! średnich — maja.ee za cel poda­
j ą  nie wiadomości, z dziedziny hatldtof-. 
wej i gospodarczej.

W szystkie te zakłady, do których ot­
y łe m  uczęszcza około 280 młodzieży 
~7 pozostają pod cnergicznem kierow­
nictwem dyr. Tadeusza Rottera.

Najstarszą szkołą zawodową w mie­
l c e  jest istniejąca od r. 1891 Państwo 
"•'a Szkoła Przemysłu Drzewne-

Obejmuje ona działy — airtystycz- 
,:y. stolarski. mebjowy. tokarski 
'wszystkich kategorii), rzeźbiarstwo 
w drzewie i kamieniu oraz modelowa­
n e . P rzy  szkole istnieją również 3 Iet-

Lotne Urzędy Miar
na terenie W ojew ództw a 

stanisław ow skiego.
Dla ułatwienia mieszkańcom miast 5 

"usteczek prowincjonalnych, korzy- 
z czynności U r z ę d ó w  miar. z a -  

u zono ostatnie- wyjazdy tych urzę- 
:ixv w formie- loinych kotnisyi. aby 
'■ddy na miejscu załatwiać z jcdnel 
i iu n y  sprawy ! e g a liz c c j ; przyrządów 
wrniczych. jak też wykopywać kon- 
■u ę tn iar  z urzędu.
W  -

nie kursy dokształcające dla wszyst­
kich przemysłowców metalowych.

Pozaterril istnieją w Stanisławowie 
2 s z k o ły  zawodowe zeskic — a miano- 

.wicie: Średnia Szkolą Przemysłowa T. 
S. P. i Żyd. średnia szkoła zawodowa.

Szkoła zawodowa T. Sj. P. istnieje 
od r. 1921 — o obejmuje działy: bie- 
liźniarski, krawiecki oraz gospodarstwa 
domowego. Ponadto przy szkole spe­
cjalny kurs dla instruktorek Ogrodni­
ctw a i kurs dla pań dorosłych, obejmu 
jąćy działy: bieliźniarski, krawiecki i 
gospodarstwa domowego.

Do kompletu tut. szkól zawodowych 
dochodzi Żyd. szkoła Przefnysłowat 
Szkoła założona przez To w szerzenia 
pracy zawodowej wśród Żydów — 
istnieje od lat sńiedmiu i rozwija s>ę

bardzo pomyślnie. Obejmuje ona dzia­
ły : bitjliźfliarsko-hafdarski, krawiecki 
i robót artystycznych. Nauka trwa 3 
lala.

Tak przedstawia się w ogólnym za 
rysic szkolnictwo zawodowe w Stani­
sławowie.

Szkic ten o szkolnictwie zawodewem 
po dajemy ze względu na zbliżający się 
koniec roku szkolnego pod uwagę ro ­
dzicom i wychowawcom i spodziewa­
my się. że z pewnością skierują m ło­
dzież chętną wiedzy w tym kierunku 
do miejscowych szkół, gdyż należyte 
wykształcenie zawodowe daje gwaran 
cję uzyskania bytu, a uświadomiony t 
kulturalny kupiec i rzemieślnik jest 
podwaliną dobrobytu państwa.

I. Dem.

Smutny los rodzin powstańców.
Niedawno zamieściliśmy szereg in- 

formacyj, dotyczących, tragicznej sytu 
aciji rodzin powstańców na teren/e po­
wiatu doliinlańskiego. Według stanu 
faktycznego firma „Silvinja“, która 
jest administrowana przez element 
napływ-owy, usuwa obecnie potomków 
powstańców, którzy z różnych powo­
dów niedość skutecznie bronili się 
przedtem pod względem prawnym.

Sprawą zajął sSę życzliwe i energicz 
nie Urząd wojewódzki w Stanisławo­
wie, a z polecenia p. Wojewody Jago­
dzińskiego, bawiła na miejscu specjal­
na komisja, aby poczynić oo należy 
by słuszne prawa zostały respektowa­
ne. W r. 1831 po powstaniu listopado­
wym, zjawił się w  powiecie Dolinn 
powstaniec Antoni Klimkiewicz z ko­
legami powstańcami i zakupił większy 
[kompleks gruntu, na którym założył , 
hamernię H n  *  po wstańcamr-prowa­
dził, Klimkiewicz osiadł w Zakli i prze

byw ał tum do roku 1870, a następnie 
hamernię i część gruntu sprzedał baro 
nowi Winterfeldowl, a 36 morgów roz 
dał między powstańców, tow arzy­
szy broni, obecnych potomków, z któ­
rymi „Silvdtija“ rozpoczęła proces. Ma 
jętność po bar. Winterfeldzie i bair. Pop 
perze nabyła na licytacji „Silvv.i.ia“. 
Rodziny powstańców roszczą sobie 
pretensje tylko do owych 36 morgów. 
Które pod względem prawnym nie dość 
zostały zabezpieczone dla nich. a na 
których faktycznie od 100 lat pracują. 
„S.ilyijija" rozwinęła szeroką akcje, 
aby rodziny powstańców usunąć, nrzy 
czerp, akcję tę prowadzą zawiadowcy 
„Silvinji“ przeważnie Czesi.

Ostatnio sytuacja powstańców - -  
jak  s ię  d o w ia d u je  A g e n c ja  W sc h ó d  —  
p o le p s z y ła  s ic  ń z jęk i te m u , ż e  s z e r e g  

.W .ybJtJiy.ęh.-PrawTiików i.  w p ły w o w y c h  
o s ó b  z a in te r e s o w a ł'  S ię ich  sm u tn y m  
lo s e m .

Ministerialna lustracja gospodarki miejskiej
Stanisławowa.

Od kilka dni odbywa sie w Magi­
s tr a c ie  o r a z  p r z e d s ię b io r s tw a c h  m iej­
skich] S t a n is ła w o w a  im m stetrja lna  lu ­

stracja, która bada kierunek dotychoia 
aowej gospodarki miejskiej. Lustracją 
trwa.

Czy będziem y mieli teatr w  następnym
sezonie.

W  związku ze zbliżającym  sie  now ym  
sezonem  teatralnym  krążą w  S tan isław o­
wie przenajrozm aitsze w ersje, które w  naj 
w y ższy m  stopniu niepokoją tut sp o łeczeń ­
stw o. Mówii się  naprzykład pow szechnie, 
że T ow . „Teatr im. Moniuszki", które  
teatr prow adzi adm inistracyjnie, nosi się  
z zam iarem  zrezygnow ania ze  stałego k ie ­
rownika artystycznego  teatru. T ow . za ­
m ierza podobno angażow ać doraźnie do 
określonych sztuk reżyserów  ze  L w ow a, 
m otyw ując sw ói krok deficytem .

S ą  tó  niew ątpliw ie pow ażne obiekcie. 
Jeżeli się  bow iem  ma do czynienia z  alter­
natyw ą; albo teatr będzie grał przez ca ły  
rok z doraźnie angażow anym  reżyserem .

albo będzie m usiał załam ać się  w ogóle fi­
nansow o —  to w  tym  wypadku w ybór  
b yłb y  nietrudny. Zdaje się  jednak, że 
w tej p łaszczyźn ie  T ow . M oniuszki kw estii 
nie staw ia.

O ile bow iem , w ersje  p o w y ższe  odpo­
wiadają praw dzie, T ow . im. M oniuszki w y  
olbrzym ia poszczególne pozycje w yd atko­
w e, by w  ten sposób przedstaw iać w  m o­
żliw ie najczarniejszych kolorach sytuację  
finansow ą i m ieć w ob ec opinii wolną ręike 
w w yb orze  decyzji w  spraw ie • .następnego 
sezonu teatralnego. G dyby tak byto, m ie­
libyśm y do czynienia z  oportunhtycznem  
stanow iskiem .

r  ̂ uiućęuu.
, s? e r e fni m ia s te c z k a c h  o g ło s z o n o  

zed ?  R«dne L irn T ny p o b y tu  L o tn e g o  
, M iar, k rÓTtgo c z y n n o ś c i  w y -  

' trvva ć ; b ęd ą  w  su m ie  7 tn ie --  
. vv K w ietn iu  b. r. L o tn y  U rząd  

- t 1i - . l,rze 'd m v a ł  na te re n ie  p o w ia tu  
■ sw o w sk ie g * } . O b e c n ie  w  m aju  
zęcliije  « -  — - •

 &,vr. W ***“ •>
zęduje na teren/e powiatu Rohatyn, 
ostatnich dniach ma.ia w Bukaczow- 
h . W  czerwcu czynności Urzędu . 
ar będą Wykonywane w powiecie 
luskim. w lipcu w powiecie dolimań
im nr — • * -

- i- — w u W ‘
m, w sierpniu j wrześniu w nadwóu 
ii skini; w  październiku na terenie 
w atów  kolom yjskim  i śn katyńskim.

K R O N I K A .
KONSERWATORIUM IM. MONIUSZKI:

1 czerw ca : Koncert uczniów  K onserwat.

SALA UKR. SOKOLA — TEATR IM. T O - 
BILEW ICZA:
1 czerw ca — „Frasquita“. operetka Le- 

hara.
2 czerw ca —  „M ężczyzna z p rzeszło ­

ścią", farsa Bahra.

REPERTUAR KIN:

BELLONA.: Tutankamea Fa-aon Egiptu.

RAJ: „Upiór Paryża".
O LIM PJA : „W ieczny wróg". „
W A R SZA W A : „D laczego zgrzeszyłam  . 
URANJA: „Czar jej oczu".

Kadencja sądu p rzy sięg ły ch  rozpoczyna
się już w  najbliższych dniach i trwat  bę- | 
dgje dwa tygodnie. Na w okandzie szereg j 
oiekaw ych  spraw , w  tem około  7 komunl- , 
styczn ych . W następnym  numerze podam y • 
kalendarzyk rozpraw  przed sądem  przy­
sięgłych .

Zjazd praw ników  kolejow ych. W  dniach
4, 5 i 6 czerw ca  b. r. odbędzie sie  w  S ta ­
n isław ow ie  zjazd prawników kolei, 7  ca ­
łej P olski, IV zjeżdzie tym  w eźm ie udział 
ponad 200 osób. S zczeg ó ło w y  program  
zjazdu podam y w  następnym  numerze.

Z T ow . Praw ników . D ziś w  czw a rtek  
1 b. m.. o godz. I8‘30 odbędzżc się  z ini­
cja tyw y  Top-. Praw ników  w  sali K asyna  
P olsk iego  w y k ła d  dra Falka 1 1 . t .:  ..Zaga­
dnienia likwidacji kryzysu w  św ietle  w z a ­
jem nego w sp ó łży c ia  narodów".

Dwa popularne p°ciągl w yc ieczk o w e do 
LwOwa na Targi W schodnie wyjadą ze 
Stan isław ow a w  (A resie Zielonych św iąt. 
Odjazd ze S tan isław ow a w  sobotę i nie­
dziele o godz. 7‘55, pow rót w  niedziele i 
poniedziałek o godz. T55. Cena przejazdu  
w  obie strony  6 zl.. 95 gr. od osob y . Zgło­
szenia w  ajencji P. B. P. „Orbis".

Z teatru ukraińskiego. Z dniem dzisiej­
szym  rozpoczyna sw e w y stęp y  w  Stani­
s ła w o w ie  zespół teatru ukr. im. T obiłew i- 
cza. Teatr w y sta w ia  dziś f. j. 1 b. ni. op e­
retkę Lehnra „FrasquHa“ w  reżyserii B en-  
caJa, zaś jutro 2 b. m., farsę Bahra „M ęż­
czy zn a  z  przeszłością"  w  tłum aczeniu i rc- 
żyserji W . B ław ack iego . —  Ewolucje ta ­
neczne do ,.Frasqu!ty“ przygotow ał bnlet- 
m istrz lw ow skich  teatrów  m iejskich Z w o­
liński —  d yry g o w a ć  będzie E. Cisyk.

W  najbliższych dniach w ystaw i teatr 
dwa dram aty h istoryczn e: .JMotrja" i „ B i-  
turyn". z udziałem autora tych sztuk  zna­
nego pisarza ukr. Bohdana Lepkiego. 
S z c ze g ó ły  podam y w  następnym  dodatku.

Im prezy podczas „Św ięta 
Huculszczyzny“ .

Ostatnio ca ły  ciężar pracy przy realiza- 
cji im prezy turystycznej p. n. Święto Hu- 
cu lszczy zn y  sp o czy w a  na Komitetach lo­
kalnych, które pracują b. in tenzyw aie. 
Szczególną ży w o tn o ść  w ykazują K om itety  
w  Ja-em czu. K osm aczu oraz K osow ie.

Jeżeli chodzi o  im prezy —  głów ną atra­
kcją dla w y c ieczk o w eó w  będą w esela  hu- 
C isk ic . barderje konne, orkiestry  hucul­
skie. jazda na tratw ach po Czerem oszu, 
w y c ie c z k i na połon iny 1 zapoznanie s ię  z  
w ychow em  o w o c  i bydła oraz produkcją 
.słynnej bryndzy nadto ■wystawy w y ro b ó w  
huculskich 1 te«;yr:y, a w reszc ie  jazda na 
konikach huculskich.

Dla ludności m iejscowej ogrom ną atra­
kcją będą ustanow ione przez p. Ministra 
■Komunikacji B utk iew icza oraz p. W ojew o­
dę Jagodzińskiego nagrody dla par Hucu­
łów . które się zaprezentują w o b ec  tury­
stów  tiailepszeini strojami oraz urodą. Ra­
zem m g ro d y  tę w yn oszą  320 złotycii.

M in isterstw o Komunikacji w y z n a c z y ł o  
ostatecznie 70 pre zniżkę dla turystów . 
B ilety  będą SDrzednwać biura Orbisu i ka­
sy  stacyjne.

Manifestacja polskości 
w Tyśm ienlty.

W  niedzielę 28 b, m. odbyło się w  T y -  
śm icnlcy uroczyste św ięto  P. O. W. 
Z okazu św ię ta  urządzono szereg u roczy­
stości, w  których w zięło, udział ok. 4.00D 
osób z T y śm ien k y  i z najbliższych okolic. 
U roczystości b y ły  potężną m anifestacją  
polskości Tyśmien-icy i okolicznych wsi.

S en sacje w  p rocesie 
p a rc e ta c yjn y m .

W  Ji.c.-.ącym się przed tut. sadem  Proce­
sie  kurnym, stanow iącym  epilog wielkiej 
afery parcelacyjnei. zanotow ać należy nie- 
lada sensację. Jak to już donosiliśm y je. 
den z oskarżonych, a to M. Gawiak nie 
stanął do rozpraw y z powodu wypadku  
kolejow ego, przy którym  doznał uszkodze­
nia ciału. — D ziś bfldtszla z post. P. P. 
w  Sicbow ie' relacja, stw ierdzająca, że  Ma- 
rjan G awiak w y sk o c zy ł um yśinie z poaią- 
gli, aby nie stanąć rą rozpruwę. P ow yższe  
ustalono na tej podstaw ie, że G awlak u- 
m yśinie przeszedł do ostatn iego wagonu  
i za dw orcem  w S lchow ie w yskoczy ł 
z wagonu i przez pewien czas biegł je­
szcze  za pociągiem , ahy następnie upaść. 
W  zw iązku z tą relacją postawi! prok. 
T rem bałow icz w niosek , by na Gnwiaka na­
ło ż y ć  areszt i przym usow o doprowadzić  
g o  do sądu. P o  naradzie trybuna! postano­
w ił odnieść się  telefonicznie do sędziego  
śledczego  w e  L w ow ie, by zbadał czy  Ga­
w lak  jest zdolnym  do transportu.

O ile stan zdrow ia G awiaka okaże si«  
zadow alający zostanie on przym usow o do­
prow adzony do S tan isław ow a na roz­
prawę.

Relacja poster. P . P . w  Si chow ie w y w o ­
ła ła  na rozpraw ie nielada sensację i by ła  
ż y w o  kom entow ana w  kuluarach sądo­
w ych , w których od początku rozp rrw y  
krążą o ..sztuczkach" Gawlaka sensacyjną  
azczecóły.



Notow ania giełdowe.
GIEŁDA WARSZAWSKA.

(Telefonem  od naszego korespondenta.)

Warszawa. .>] maja. (G)

Dewizy (tranzakcie):
Belgia 124.30, Holandja 359.10. Lon­

dyn 29.86, N. Jork 7.42, N. Jork k a b el 
7.43. Paryż .35.10, Szwajcaria 172,30, 
Wiochy 46.40.

Obroty bardzo małe, tendencja prze 
ważnie słabsza. Banknoty dolarowe w 
obrotach pozagiełdowych 7.41. Rubel 
zloty 4.90—4.89*50. Dolar zloty 8.18. 
Dewiza na Berlin w obrotach między­
bankowych 207.25. Marki niemieckie 
banknoty w obrotach prywatnych 
203.00 -202.50. Flint szterlńlg w  obro­
tach prywatnych 29.97.

I Papiery procentowe:
3 prc. pożyczka budowlana 38.50 -

38.25. 7 prc. poż. stabilizacyjna 49 — 
48.88. I prc. poż. inwestycyjna serju- 
wa 107. 4 pic. państw, poż. premiowa 
dolarowa 49.50, 6 prc. poż. dolarowa
48.25, 7 prc. listy zastawne BGK 83.Z5, 
7 prc. obligacje BGK 83.25, 7 prc. listy 
z a s l .  Banku Rolnego 83.25, 8 prc. listy 
z a s t .  m. W arszaw y 40.13. S prc. listy 
z a s t .  BGK 94. 8 prc. obligacje BGK 91, 
S prc. listy zast. Banku Rolnego 94. 
Bank Polski 7.3.50-73.

Tendencja dla pożyczek państwo­
wych przeważnie siabsza. Z listów za 
stawnych mocniejsze 8-procentowe 
Tow. Kredytowego w W arszawie. 
Obroty akcjami bardzo małe. W obro 
tach prywatnych pożyczka tlillouow- 
ska 54.25.

XIII. T A R G I W SCHODNIE WE LW O W IE
3 16 C Z E R W C A  1933

wyjeżdżają do Lwowa pociągi popularne przy zastosowaniu najwyższych 
, z n i ż e k  p r z e j a z d o w y c h ,  - —

a mianowicie: 4 VI. 1933 ze Stanisławowa i Drohobycza, 
w dniu 11 VI. 1933 z Rzeszowa, Jarosławia, Przemyśla, Stanisławowa, 

Drohobycza, Stryja, Tarnopola i Złoczowa.
b liższe  inform acje p rzen iosą  kom unikaty L w ow skiej D yrekcji P. K. P . — 

P ozatem  o inform acje zw racać s ię  należy  do o d d zia łów  i ajencyj P B. P. „Orbis*1 
i Z aw iadow ców  stacyj.

Ogłoszenia urzedowe.
L I C Y T A C J E .

XI. Km. 1450/33. Edykt licytacyjny oraz 
w ezw anie  do zgłoszenia w ierzytelności. 
Strona zobow iązana Iiisig i D eborą P a ­
sternak. Na w niosek strony egzekw ującej 
Galicyjska Kasa O szczędności w e L w ow ie  
odbędzie się dnia 14 czerw ca  1933, o  g o ­
dzinie 10 przedpołudniem, w  biurze Sadu 
G rodzkiego M iejskiego we L w ow ie, sala 
Nr. 77. 11. p. na zasadzie już zatw ierdzo­
nych warunków licytacja następujących  
realności: Księga gruntowa gm. m iasta
L w ow a, Dz. II.. whl. 695. O znaczenie real­
ności: Kamienica dw upiętrow a, czy n sz o ­
wa. z suterenam i i m ieszkaniem  strycho- 
w em  przy ul. Krasickich Nr. orj. 6. W ar­
tość szacunk ow a w raz z  przynależ. 
283.237 zt. Najniższa oferta 141.618 zł. 50 
gr. L>o realności whl. 695/1L A. księgi 
gruntow ej, m iasta L w ow a należą następu­
jące przynależności: lam py, k lozety , okna, 
drzwi, m uszle w od ociągow e itd., o sza co ­
wane na 4.661 zł. Poniżej najniższej oferty  
sprzedaż nie nastąpi. Sąd O kręgow y w e  
L w ow ie, jako Sąd H ipoteczny zanotuje 
w yznaczen ie  terminu licytacyjnego  

Józef Knapik
Komornik Sądu G rodzkiego M iejskiego  

w e L w ow ie, Rewiru Xf. ul Leona
Sapiehy 49. 16S0/K

Km. U. 21/33, Ldykt licytacyjny oraz w e ­
zw anie do zgłoszenia w ierzytelności. S tro ­
na zobow iązana: Klara Sokel. kupcow a
w  T atarow ie. Na w niosek Jakóbą Blei 
1 Lisiga Krattensteina, strony  egzekw ującej, 
odbędzie się dnia 20 czerw ca  1933, o go ­
dzinie 9 p rzed p o t. w  Sądzie Grodzkim  
w  D elatynie. w biurze Nr. 9, na zasadzie  
ucłiw aly  Sądu G rodzkiego z 8 maja 1933 
E. 6824/32, zatw ierdzonych w arunków , li­
cytacja następujących realności1: Księgi
gruntow e w czasie  w ojny zaginę!' 
i  dotychczas odnowione nie zosta  
ły . O znaczenie realności: 1) pgr. 6080/2
1.6083/3 gm. M ikitliezyn, obszaru 11.000 m. 
kw.. w artość szacunkow a w raz z przymą- 
letnośoiam i 3.025 zl.; 2) willa 12 m. długa, 
15 m. szeroka, blachą kryta o 8 ubika­
cjach i weranda, w artość  szacunkow a  
w raz z przynależ. 24.030 zł.: 3) budynek  
gospodarczy o rozmiarach 44*4, w artość  
szacunkow a w raz z przynależ. 50 zł.: 
4) klozet o 2 przedziałach, w a rto ść  szacun­
kow a w raz  z przynależ. 50 z ł.; 5) hu śtaw ­
ka, w artość  szacunkow a w raz z przynależ. 
15 zl. 1—5 opisane bliżej protokołem  z 25 
listopada 1932 E. 6824/32. Najniższa oferta: 
14.082 zl. 50 gr. Do pgr. 6080/2 i 60S3/3 
gm. kat. Mik ulic zen należą przynależności: 
jak w y żej 2—5. Poniżej nainiższci oferty  
sprzedaż nie nastąpi.

Komornik Sadu G rodzkiego. Rewiru II.
D elatyn, dnia 20 maja 1933. 2104 K

Km 545/33. Edykt licytacyjny oraz w e ­
zw anie do zgłoszenia  w ierzytelności. Na 
w niosek i n i. Józeia Gelbera ze L w ow a  
przeciw  Juilji Rohatyn w e  L w ow ie  odb ę­
dzie sie  dnia 16 czerw ca 1933, godz. 10 
rano w  Sądzie Grodzkim "  G woźdzcu. 
biuro Nr. 10 licytacja realności obi. whl. 
1997/N.. gm iny Turka w raz z przynależy- 
tościam i. W artość szacunkow a 51.390 zl. 
30 gr. Najniższa oferta 34.260 zł. 20 gr.,

Dr. J. Sm olik, zarządca 
adwokat Dr. Baczyński 
Pierw szc  zgrom adzenie  
kw i: |ni 1 Ir»-3.3, o "odziu: 
tu tiiszj ni. Duro Nr. 57, 
iclnośct konkursowe 
u Sądzie tutejszym  d 
1935. Ogólna audiencja 
będzie sic dum 30 e ter  
nie 10 w  Sadzie tutejs 
1. piętro.

Sąd O kręgow y  
Nowy- Sącz. 8 kwietn

poniżej której sprzedaż n ie  nastąpi, P rzy ­
należność: dom j budynek gospodarczy.
Warunki licytacyjne i inne dokum enty  
przejrzeć można w godzinach urzędow ych  
u komornika.

Komornik Sądu G rodzkiego
G w ożdziec, dnia 3(J marca 1935. 2107/K

Km. 3/33. Dnitt 1(1 lipoa 1933 o godzinie 9 
rano odbędzie się  w biurze Komornika 
(w  budynku sądow ym ) licytacyjna sprze­
daż 1/8 plus 1/24 części realności obję­
tych: lwh. 480 (pbttd. 475/1 —  niezabudo­
w ana), lwh. 49S (ppgrt. 1781. 1782. 2278. 
2279/1. 2280, 1179, 2258. 2275. 2276/t i 2277 
— role), lwh. 197,3 (ppgrt. 2256. 2257. 2281, 
2259 i 2274 — role) k s-.gr . gin. kat. Kuli­
ków , obszaru 22 a 85 itr, w łasn ość M icha­
ła M alkusza. kupca w K ulikowie. W artość  
szacunkow a 427 zł. 03 gr. Najniższa oferta  
284 zł. 68 gr.. poniżci której sprzedaż nie 
nastąpi. Wadjum 42 z l. 70 gr. Warunki 
licytacyjne do obejrzenia w  biurze Ko­
mornika.
P aw eł T ęcza. Komornik Sądu grodzkiego.

Kulików, dnia 28 maja 1933 r. 2109/K

II Km. 3600/33. Edyikt licytacyjny. Dnia 
9 czerw ca  19,33 o sod z. 12 W pot. w e  L w o  
wic, ul. Kościuszki 7 11 p.. sprzeda się  
przez publiczną licytację 2 m aszyn y  do 
pisania, 6 biurek, kasa ogniotrw ała, szafy  
biurowe i dyw an Sprzedaż rozpocznie się  
w  pół godziny po czasie w yżej o zn a czo ­
nym. W m iędzyczasie można obejrzeć  
przedm ioty w ym ienione na sprzedaż.

Komornik Sądu grodzkiego m iejskiego  
w e L w ow ie. R ew . 11. 211 t/K

U P A D Ł O Ś C I .

I. Sa. 9/33/2. Do majątku dłużników Jó- 
tta lzaka Katza v. Te-ppera i E stery  
z Fraettklów  K aizow ci. w łaścicieli stolarni 
i realność' w  Now ym  Sączu. ot w arto po­
stępow anie ugodow e. Komisarz ugodow y:  
w icep rezes Sądu O kresow ego w Now ynt 
Sączu, Dr. Julian Smolik, zarządca ugo­
d o w y : adw okat Dr. Henryk Do-hisatek
w  N ow ym  Sączu. Termin zgłaszania w ie ­
rzytelności do dnia 12 lipca 1933. Audien­
cja ugodow a yv Sądzie tutejszym , biuro 
Nr. 57. dnia 20 lipca 1933, o godzinie 10 
rano.

Sąd O kręgow y W ydział 1.
N ow y Sącz. 25 maja 1933. 2991

I. Sa. 27/32/33. P ostępow anie ugodowe  
do majątku dłużnika Józefa B eld ow icza . 
M ieprotokolowaneEo kupca w M uszynie, 
zakończono.

Sąd O kręgow y W ydział 1.
N ow y Sącz. 17 grudnia 1932. 2092

1. Sn. 67/31/32. P ostępow anie ugodowe  
do majątku dłużnika Cliune W olfa W erne­
ra. n ieprotokołow anego kupca w Now ym  
Sączu, zakończono.

Sąd O kręgow y W ydział I.
N ow y Sącz, 28 styczn ia  1933. • 2093

Sysni. I. S . 1/33/1. Do majątku dłużiticz- 
ki: W łościańskiej Spółdzielni K redytowej. 
Spółki z  ograniczoną odpow iedzialnością  
w likwidacji w N ow ym  Sączu .otwarto 
konkurs. Komisarz konkursow y: w icepre­
z es  Sądu O kręgow ego w N ow ym  Sączu.

m asy konkursowej 
w N ow ym  Sączu, 

w ierzycieli dnia 25 
e II rano w  Sadzie  

1. piętru. W ierzy- 
nalcźy zgłaszać  

o dnia 18 czerw ca  
rozpoznaw cza od- 

w ca 1.933.' o godzi.. 
zym. biuro Nr. 57,

W ydział I. 
ia 1933. 2;£>94

Grodzkim roszczeń z, S 7. ustaw y Nr. 96 
z v. 1871 do 15 września 1935.

Lu ów. 25 m m  19.3.3. 2106

S. 1 /3 .3. lódyK1 ki’iikurs'iwy.. O twarcie  
konkursu do majątku W asyla Komara i Mi­
kołaja Komara, rolników i w łaśc. młyna 
w Doliniaiiach. Komisarz. konkursow y: 
W łodzim ierz Zawadzki, kierownik Sądu 
G rodzkiego w Rcltatym c. Zarządca m asy: 
Michał Slctlziński w Rnhaty ni;. P ierw sze  
Zgromadzenie w ierzycie li w Sądzie G rodz­
kim, Rohatyn, dnia 9 czerw ca  1933, o go-  
uzinie 9 przedpołudniem. C zasokres do 
zgłoszenia w ierzytelności do 31 lipca 1933. 
Audiencja- rozpoznaw cza w tym że Sadzie  
dnia 14 sierpnia 1933. o srodz. 9 przedpołu­
dniem.

Sąd O kręgow y
Brzeżany, dnia 27 maia 1933. 2101

1. Su. 8/33. O tw arcie postępowania ugo­
dow ego do majątku dłużnika Pcsachjego  
Lewintera. n ieprotokołow anego ku.pca 
w  Tarnopolu. Komisarz u god ow y: M aury­
cy Herman, sędzia okręgow y w  'Tarnopo­
lu. Zarządca u god ow y: Schaie Stockel.
w łaściciel m łyna w alco w eg o  w  Tarncpolu. 
Audiencja do zaw arcia ugody m iędzy dłuż­
nikiem a jego w ierzycielam i w Sądzie  
O kręgow ym  w Tarnopolu, duia 4 lipca 
193.3. godz. 10 przed południem. C zasokres 
do zgłoszen ia  w ierzytelności do dnia 
1 lipca 193,3.

Sad O kręgow y W ydzia ł 1.
Tarnopol, dnia 24 mija, 1933. 2102

T. Sa. 9/33. O twarcie postępow ania ugo­
dow ego do majątku dlnżniczki Składnicy  
Kółek rolniczych. Spółdzielni z ogr. odpo­
w iedzialnością w  Skalacie. ".pisanej w  re- 
iestrze handlowym  pod tą firmą do L. 
Spótdż. I. 41. Komisarz ^ u god ow y: Piotr
Kopyta, kierownik Sądu G rodzkiego  
w  Skalacie. Zarządca ugod ow y: łóz.er
K ossow ski, w laśc. sklepu tow arów  mie­
szanych w  Skalacie. Audiencja do zaw ar­
cia ugody m iędzy dłużnikiem a jego w ie ­
rzycielam i w  Sadzie Grodzkim w Skalacie  
dnia 3 lipca 19.3.3, godz. 10 przedpoł. C za­
sokres do zgłoszenia -w ierzytelności do 
dnia 1 lipca 1933.

Sąd O kręgow y W ydział 1,
Tarnopol, dnia 26 maia 1933. 2103

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
1. 'I'. 2/32.7. Aleksander Jodłow ski, syn  

Jakóba i Kunegundy, urodzony 10  lipca 
1896 w Starym  Sączu, kadetasnirant 20 p. 
p. austr.. zaginął na wojnie, na frortoie ro­
syjskim  1916. W drażając postępow anie, 
celem  uznania go  zm arłym , w zy w a  się
0 ud7Jelcnie o nim wiadom ości. P o sześciu  
rniełiącaeh w ydanem  będzie orzeczen ie.

Sąd O kręgow y W ydział I.
N ow y Sącz. 14 kw ietnia 1933. 2095

I. T. 35/31/2. Michał Cieitoński. urodzony  
20 czerw ca 1874 w  Krużlowej niźnej, w y ­
jechał przed okoto 30 laty do Ameryki
1 tam zaginął. W drażając postępow anie c e ­
lem uznania go za zm arłego w zy w a  się  
o udzielenie o nim wiadom ości.. Po roku 
na ponow ną prośbę w ydane zostanie orze­
czenie.

Sąd O kręgow y W ydział 1. cyw iln y
N ow y Sącz, dnia 6 lipca 1931. 2096

I. T. 32/31/3. Jan Zych. urodzony dnia 11 
stycznia 1888 w  Stróżnc, żołnierz 17 puł­
ku piechoty', b. armii austr. zaginał w  niar- 

- cu 1915, na froncie rosyjskim  w Karpatach.
I W drażając postępow anie, celem  uznani 1 
( go za zm arłego, w zyw a się  o tid/ieleuic  

0 ujm w iadom ości. Po 6 m ic/iaenclt np-: 
uowną prośbę w yda sie  orzeczeiiT .

Sąd O kręgow y, W ydział 1.. cyw ilny
N ow y Sącz, dnia 4 listopada 1932. 2097

Sygn. 1 T. 10/31/3, Edykt. Maria z  Lab 
zdów R ogoszow a. urodzona 3 stycznia  
1886 w e Eloryncc, w ydaliła  się  przed oko­
ło 30 laty do Am eryki i od 20 lat nie było  
od niej w iadom ości W drażając postępo­
wanie celem  uznania jej za zm arła, w z y w a  
się o  udzielenie o nici w iadom ości. Po 
roku na ponow ną prośbę w yd ane zostanie  
orzeczen ie uznające ją zn zmarłą.

Sąd O kręgow y, W ydział i„ cyw iln y
N ow y Sacz. dnia 17 listopada 1932. 2098

I T . 116/30/3. G rzegorz Pach, urodzony  
10 m arca 1878 w Słopnicach królew skich, 
w yjechał do Ameryki w  roku 1903 i tam  
zaginą!. W drażając postępow anie celem  
uznania go zm arłym  w zy w a  się o udziele- 
nie o nim w iadom ości. P o up ływ ie lokn  
wydanem  będzie orzeczen ie.

Sad O kręgow y. W ydział !.
N ow y Sącz. 18 lutego 1932. 2099

R O Z M A I T E .
| Nr. 15327/33. Edykt. Sąd A pelacyjny w e  
I Lw ow ie w d rożył postępow anie sprosto- 

w aw czc celem  odnowieniu zniszczonej 
! k-ięgi gruntow ej Sądu G rodzkiego w B óbr- 
i ce dla zm iny Rom anów i w z y w a  interoso-

Prez. 8677/35. Edykt. Sad Grodzki
w Gorlicach odnow ił zaginione, wskutek  
w yp adk ów  wojennych całe w y k a zy  hipo­
teczne księgi gruntowej di i gminy, kata­
stralnej Kwiaton, oznaczone hczbam od 
t do 81 ora z .S 3  i 84. Te odnow ione w y ­
kazy hipoteczne w chodzą w życic dnia 3 
czerw ca 1933 r. Od tego dniu nab icie .
Przeniesienie Lub zniesienie now i .h pr.ęw
w łasności, praw- zastaw u i inurcli nowyfch 
praw hipotecz tych może nastąpić jedynie 
przez w pis do tychże odnowi.m y cli .w y k a ­
zów  hipotecznych. Celem ustalenia po w yż  
w yliczonych w ykazów  hipoteczni cli w dra­
ża sie  postępow anie w m yśl 5 21. ustaw i 
z duia 25 h.pcn 1871 L. 90 Dz. u. p. i w z y ­
wa się : a) osoby, które na podstaw ie
prim a nabytego przed dniem 3 czerw ca  
1933 żądają zm iany w p isów  prawą w ła ­
sności lub posiadania, bez w zględu na to. 
czy  zmiana ma nastąpić przez odpisanie, 
dopisanie lub przypisanie, przez sprosto­
wanie oznaczenia nieruchom ości lub l e i  
w inny ąpoąóh; b> osoby, które już przed  
dniem 3 czerw ca 1933 nabyty na nierucho­
m ościach pow yż wym icnionem l w ykazam i 
hipotecznym i objętych, lub też na ich c zę ­
ściach prawa zastaw u, nadzastaw u, słu ­
żebności albo imię prawa nadające się do 
wpisu hipotecznego, o ile te prawa po­
winny być w pisane inko należące do daw ­
nego stanu ciężarów a dotychczas nie zo ­
sta ły  w pisane — ażeby do dnia 3 w rze­
śnia 1933 w łącznie w Sądzie Grodzkim  
w  G orlicach, w którym  odnowione w y k a ­
zy  hipoteczne można przejrzeć, zg łosiły  
sw e roszczenia, ijn eze i bow iem  roszczeń  
ty uii niem ożnaby już dochodzić przeciw  
osobom  trzecim , k ló ie  n a b iły  prawą hi­
poteczne w  dobrej w ierze na zasadzie  
w p isów  niezaczepionych. Zgłoszenia ko­
nieczne sa także w tedy, gdy zg ło s ić  się  
mające prawą sn w idoczne z rozstrzygn ię­
cia sądow ego, albo gdy o nie to c zy  się  
postępow anie sądow e. P rz \w ró cen ie  do 
poprzedniego stanu z powodu zaniedbania 
terminu edyktalnego lub przedłużenia tego  
termin u dla poszczególnych stron je** nie­
dopuszczalne.

Sąd Apelacyjny W ydział II.
Kraków, dnia 24 maja 1933.
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..POLSKA rO K fcS lA “ SPÓŁKA. AKCYJNA  
Bilans

z duią .il grudnia 1932 
A ktyw a: Zl.
1) Kasa 38.011.50
2) D łużnicy 1.500.025.55
3) M agazyn techniczny 72.o5S.48
4) Z apasy: Zł.
a) m aterja! ta r ty  1,136.978.06
b) drzew o okrągłe

32;3 ' 45.053.95
c) drzew o opało-

wc 31/2 33.155.30
d) d rze w o  op a ło ­

w e  .3 2/3 64.992.14 1,709.179.15

5) Kaucje Ih.tz .6 '
61  !n\i estycjc  Brody 4,971.6so 70
7) Inw estycje Nadworna 7,1097.-9 3-‘
s) Mairipu.lac.ie drzewa opało-

w ego  53/34 55.-
9) j-lfata w  roku 1932 140.2iL.19

Zł 15.579.172.82

P a syw a: ZL
Tflfl Kapitał akcyjny 5iX>«ĆHXj.' ■
11) Fundusz nm órtyzncyiny 1.984.609.25
1.2) W ierzyciele 13.094 .505.59

Zt 15.579.172.82

Rachunek strat i zysków
’ dniem 31 grudnia 1932

W inien: Zł.
1) Odsefk' 17.186 35
2) Podatki 57.979.54
3) Asekuracja 18.693.17
4) Naprawy f rekonstrukcje 19.744.21
5) Administracja 143.397.46
6) Prow izje 17.685.24
7) Odpisy z inw estycyj 100.000.—

Zt. $ 4 .6 8 5 .9 7

Ma: Zt.
8) Dochód brutto z rachunku

tow arow ego 2-34.483.78
9) Strata za rok 1932 140.202.19

Nadworna, dnia 31 grudnia 1932

GŁUCHOTA, szum. cieknieuie uszów - ule­
czalne. Żądajcie bezpłatnej, pouczającej 
broszury. Adres: ..Eufonja", Liszki
k/K rakowa. US2

Odpowiedzialny redaktor* Julian Bernadiuk. g drukarni ..Słowa Polskiego**, Lwów ul. Zimorowłcza IB.


